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Zamach na rządowe zakłady graficzne
wyrabiające banknoty państwowe.

Ujęcie międzynarodowej szajki kasiarzy, która za pomocą podkopu pragnęła ograbić państwowe zakłady gra­
ficzne z gotowych banknotów i klisz. - Aresztowanie „króla“ kasiarzy, który był postrachem stolic europejskich.

NIEDOSZŁY LEP KASiARZY.
Warszawa 29. 7. wł. (k) We wczoraj­

szym numerze „Polonii“ nie mogliśmy z 
powodu spóźnionej pory uwzględnić wy­
niku dochodzeń policji warszawskiej, które 
doprowadziły do zlikwidowania międzyna­
rodowej szajki kasiurzy, która od dłuższe­
go czasu budowała podkop pod Pańsiwo- 
werni Zakładami Craiiczucmi w Alejach 
Jerozolimskich 87.

Podkop prowadził cd sąsiedniej posesji 
w gtęLoKOści 4 metrów pod ziemią 1 był 
przeprowadzony na długości 25 metrów, 
tak, te azicliło go od celu, w którym był 
skarbiec czwartej drukarni Zakładów Gra­
ficznych zaledwie 2 metry. W skarbcu 
tym, jak ustaliła rewizja, dokonana w pią­
tek mieściło się około 800.000 banknotów 
500 z»otowych w arkuszach. Były one już 
numerowane i gotowe do wysłania do 
Kasy Państwowej. Około półtora m ljona 
złotych w arkuszacn było jeszcze nietiu- 
tnerowanych. Skarby te oczywiście przed­
stawiają również wartość dla włamywa­
czy, sama bowiem numeracja gotowych 
już banknotów nie przedstawia dla fa­
chowców kasiarskich większej trudności. 
W kasie mieściły się również klisně.

PODEJRZENIA I OBSERWACJA 
POLICJI.

Już od dłuższego czasu w związku z 
podkopem, jaki swego czasu podkopano 
pod Bank Dyskontowy, władze ‘ 'ie- 
czeństwa zwróciły specjalną uwagę na 
grasującą w Warszawie bandę międzyna­
rodowych kasiarzy. Obserwacja rozto­
czona przez policję objęła objekty pań­
stwowe. a przedewszystkiem tę_ które nie 
miały odpowiedniego zabezp eczenia, jak 
Państw. Zakłady Graficzne, leżące wśród 
niezamieszkałych posesyj.

Zarządzona obserwacja ustaliła, że na 
posesję Nr. 85 przy ul. Aleje Jerozolimskie 
przylegające do Państw. Zakładów Gra­
ficznych. przybyli międzynarodowi kasia- 
rze, o bogatej przeszłości kryminalnej.

OBŁAWA.
Po dłuższej wiec obserwacjj i przygo­

towaniu w czwartek mniej więcej około 
godz. 8 wieczorem pciicjc. warszawska 
dokonała planowej aKcji, w której wzięło 
udział około 100 wywiadowców, ce‘em o- 
saczenla i ujęcia włamywaczy. Wszyst­
kich schwytano in flagranti. Wywiadow­
cy policji otoczyli kordonem posesję, w 
której zaczynał się podkop. _

Zâwczasu ostrzeżeni kasiarze zabary­
kadowali się w szopie posesji Nr, 85 przy 
Alejach Jerozolimskich, a ponieważ szajka 
na wezwanie do poddania się odpowie­
działa odmownie, policja dała k^kanaście 
salw do zabarykadowanych drz„i, cze*ti 
zmusiła kasiarzy do poddania się.

W ręce władz bezpieczeństwa wpadli 
następujący członkowie szajki: Stanislav/ 
Cichocki, zwany „królem włamywaczy 
Ryszard Wojciechowski, ^ejba Wolfryd 
Zwoliński i Jurkiewicz. Ostatni członek 
szajki, n’ejaKi Kopała w chwili aresztowa­
nia dobył rewolweru i począł się policji 
odstrzeliwać. W wyniku wymiany strza­
łów Kopała został śmiertelnie raniony. 
Przewieziony do szpitala Dzieciątka Jezus 
zmarł dzls aj.

JAK „PRACOWALI“ KASIARZE?
Wykrycie międzynarodowe] szajki ka­

siarzy stanowi wielką sensację w europej­
skim stylu. Kasiarze pracowali według

najbardziej nowoczesnych wymogów tech­
niki. W podkopie założyli instalację elek­
tryczną. Tunel był stemplowany i wyło­
żony deskami. Znaleziono także butelkę - 
z tlenem, poónpę powietizną, oraz wszel­
ki© najbardziej nowoczesne przyrządy, 
służące do rozbijania kas ogniotrwałych. 
Celem zabezpieczenia się przed gazami 
ziemnemi, kasiarze pracowali w maskach 
gazowych.

Urzędnicy policji kryminalnej, którzy 
zlikwidowali zbrodniczą akcję szajki, o- ! 
trzymali dzisiai telegramy od policji wie- I

ueńskiej i berlińskiej, które domyślają się, 
iż sprawcami wielu niewykry ty ch włamań 
podkopowych do banków wiedeńskich i 
berlińskich są włamywacze warszawscy. 
Policję zagraniczną utwierdza w przeko­
naniu fakt, że aresztowani w Warszaw.© 
włamywacze używali tych samych środ­
ków technicznych, co w Berlinie i w Wie­
dniu.

ŻYCIORYS PRZESTĘPCÓW.
W dniu dzisiejszym na miejsce pod­

kopu przybyła komisja sądowo-śledcza, 
celem przeprowadzenia dochodzeń. Zauwa-

mmii (KuikaHł) w

jest produktem amerykańskiej ropy asfaltowej, specjalnie preparowanym do kon­
strukcji dróg, pod starannym naukowym nadzorem.

SPRMBKS (ŠpraFiex)
. «i-i —m————

jest miękkim Meksfaltem, specjalnie preparowanym do powierzchniowego ma- 
ziowania i utrwalania nawierzch u szos oraz bruków z kostki drzewnej.

Bruki i szosy wykonane w przeszio 90%, 5>% . materjałów krajowych 
i dodatkiem jedynie do 10°/o Meksfaltu są najtańsze, najtrwalsze, zupetme wol­
ne od kurzu i mają powierzchnię gtadką, lecz nie śliską.

Wykonano dziesiątki .ys:ęcy kilometrów ulic i szos z nawierzchn ą przy 
użyciu Meksiaitu we wszystkich krajach kuli ziemskiej.

Wszelkich informacji ud delà wyłączne przedstawicielstwo na Polskę 
produktów „MEKSFALT i SPRAMEX“ T-wa

TH? AEÎiATî" FSTRMM CO. IiTQ V kMDTIIL
FOblA FABRYKA RRiTRliKTOW GAOńSKICH 

Ssiitoi Akcyjna Dział Asfallów. [
Adr. telegr F4BZX WARSZAWA Telefony 319-51, 224-28 i 123-57 Warszawa, Smocza 43. I

Mięm nraec^niKúw pafetiuou:roh
ubolewają, iż rząd nie oświadczył się

DOTYCHCZAS WYRAŹNIE W SPRAWIE POPRAWY BYTU URZĘDNIKÓW.
POSTULATY URZĘDNICZE.

W arszawa 29. 7. wl. (k) W dniu d/l- 1 
sisjszym minister skarbu Czechowicz 
przyjął delegację pracowników państwo? 
wych. Delegacja złożyła ministrowi o- 
świadczenie, w ktćrem wyraziła ubolewa­
nie. że w ciągu ostatniego roku Związek 
Zawodowy Pracowników Państwowych 

nie mógł nawiązać żadnego kontaktu z 
rządem w sprawach żywotnych, co dele­
gacja uważa za szkodliwe.

Po drugie Związek znajduje sie w spe­
cjalnych trudnościach wobec braku ja­
kichkolwiek miarodajnych oświadczeń ze 
strony rządu, co do jego zamierzeń w 
związku z losem pracowników państwo­
wych i pojawiania się tylko różnych nie- 
oîicjalnycli pog’osek.

Delegacja uważa za rzecz konieczną 
natychmiastowe wyrównanie płac urzęd­
ników państwowych, dalej uw;|ia za 

sprawę lojalności wobec tych pracowni­
ków kwestję podniesienia dodatku miesz­

kaniowego. w.reszcie zastrzega się nrze- 
ciwko możliwości podniesienia płac tylko 
pewnym grupom pracowników pod posta­
cią podwyżki, naprzykład w formie do­
datków iunkcyjnych i t. p. Delegacja wy­
sunęła również, jako koireczność postulat 
stosowania nadal zasady zasiągania .przez 
rząd u Związku Zawodowego opinii o pro­
jektach ustaw, dotyczących pracowników 
państwowych, co szczególnie obecnie jest 
rze^/ą bardzo ważną.

Minister skarbu oświadczył, że wszy­
stkie żądania delegacji przedłoży na naj- 
bliżizem posiedzeniu Rady Ministrów.

Wieczorem tego samego dnia odbyło 
się plenarne posiedzenie centralnej komisji 
porozumiewawczej, na którem delegacja 
zdawała sprawę z przebiegu audjencji. 
Komisja postanowiła zgłosić się jeszcze do 
wicepremiera natychmiast po jego powro­
cie w sprawie wniosku o poprawie bytu 
urzędników państwowych.

żyć jeszcze trzeba, że członkow!e sza ki 
mają za sobą bogatą przeszłość krymi­
nalną. Szef Cicnoclti prowadził życie bar­
dzo wystawne i do ostatniej chwili zajmo­
wał 6-pokojowe z luksuem urządzone mie­
szkanie przy ul. Chmielnej 32. W swoim 
czasie był współwłaścicielem kabaretu 
„Czarnego Kota“ i kina „Eldorado“. W 
swoim czasie dokonał śmiałego włamania 
do banku przy ulicy Zgoda. Ujety nrzez 
policję został osądzony na 3 lata więzie­
nia

Drugi wspólnik Woliryd jest z zawodu 
handlowcem. Ma ukończony wyższy za­
kład naukowy- Pozostali członkowie ban­
dy również nie stanowią przeciętnych ty­
pów przestępców.

PODKOP POD BANK DYSKONTOWY 
BYL TFŹ ICH „PCBOTĄ“.

V/ toku dochodzeń ujawniło się, iż b<ui- 
aa ulokowała się w posesji, skąd prov a- 
dził podkop pou pozorem prowadzenia 
warsztatu wyrobów z gliny. W tym celu 
wynajęli przyległą do zakładów graficz­
nych szopę. Ponieważ zachodziło podej­
rzenie. że z bandą współdziałał dozorca 
posesji, policja aresztowała go dz.siaj z 
całą rodziną. Dalsze śledztwo w tej pra­
wie prowadzone jest z całą energją przez 
sędziego śledczego do spraw szczególnej 
wagi, Skorzyńskiego. Ujawniło sie ; 'ży­
tem, że ta sama banda dokonała głośnego 
w swoim czasie podkopu pod Bankiem 
Dyskontowym.

ZGON BANDYTY.
Warszawa. 29. 7. (AW) Jeden z ka­

siarzy 40-letni Wacław Kapała, który w 
czasie gwałtownego oporu, jaki stawiał 
policji w czasie aresztowania został ra­
niony. Zmarł on dziś rano, nie odzyskaw­
szy przytomności.

KOSZTY „HANDLOWE".
Warszawa, 29. 7. (A W) Kasiarze 

włożyli dużo trudu i pieniędzy w budo­
wę podkopu. Według przypuszczalnych 
obliczeń buaowa ta kosztowała ich około 
10 000 zł.

I
 naszych Szan.

Czytelników, 
że oddane książki do 
oprawy „NASI ZAGRA­
NICĄ“ są już wykończone 
i prosimy o odbiór tako­
wych w godzinach biuro­

wych od 8—4 po południu 
w pokoju Nr. 35.

Administracja.
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Niemiecka ręka na pulsie
Nr. 207, — 30. VII. 27

W czasie, kiedy przemysł Europy 
'centralnej i zachodniej dusi się formalnie 
z powodu ‘braku rynków zbytu u siebie, 
na miejscu — równocześnie istnieją na 
[wschodzie Europy, oraz w Azji olbrzy­
mie rynki, nienasycone dostatecznie, 
mogące być wspaniałym rezerwuarem 
odbiorczym całej nadprodukcji zacho­
dnio- i centralno-europejskiej. Taki ry- 
nek-olbrzym posiada Polska „o miedzę“ 
w. postaci ogromnych obszarów Rosji 
sowieckiej z jej 150 miljonową ludnością. 
■Porewolucyjne dziesięciolecie przygoto­

wało tam, najwspanialsze, jakie można 
sobie wyobrazić, warunki dla ekspansji 
eksportu europejskiego tak pod względem 
eksportu materialnego, jak również, pod 
względem emigracji sił fachowych i wy­
kwalifikowanych, które w całym szeregu 
wypadków napróżno szukają u nas pra­
cy î możności jakiej takk: egzystencji.
Mimo to wszystko, mimo te „wyrozu- 
mowane“ idealne warunki Rosja sowiec­
ka, jak dotąd, znikomą tylko odgrywa 
rolę w ekspansji zachodniej. Powody 
tego są najprzeróżniejsze i były one już 
niejednokrotnie fachowo roztrząsane. 

Wszystkie one posiadają główne swe 
źródło w nieuregulowanych.! niepewnych 
warunkach b. imperium carów. Ta „nie­
pewna i niejasna sytuacja“ działa jak 
kubeł zimnej wody na wszelkie — pro­
wadzone przy zielonym stoliku — teore­
tyczne oozstrząsania o Wartości Sowie­
tów, jako terenu ekspansji.

O jednem się jednak zapomina, że 
właśnie tam, gdzie sytuacja jest niejasna 
î niewyraźna, pr ze dewszystkkiem trzeba 
starać się ją... wyjaśni ć. Na tere­
nie zaś tak olbrzymim, jak Rosja, ciągną­
ca się od Bałtyku do Pacyfiku, nie wy­
starcza wyjaśniać sytuacji, będąc odda­
lonym od niej o tysiące kilometrów i 
wertując dane „papierzane“, dostarczane 
przez innych, często tendencyjne lub 
zgoła fałszywe. Sytuację podobną trze­
ba wyjaśnić na miejscu! Zapomina się 
jednak chętnie o tern, lub nie ma się 
śmiałości rozpocząć tych „wyjaśnień“ w 
obawie trudności, które się napotyka, lub 
nawet przewiduje. Ten błąd popełniają 
wszystkie kraje, a w pierwszym rzędzie 
Polska, poza jedynym wyjątkiem: 
Niemcami!

Niemcy nie zasypiają pod tym wzglę­
dem gruszek w popiele i w tern tkwi 
olbrzymie niebezpieczeństwo dla nas, 
albowiem może się okazać, że kiedy 
wreszcie nastaną „normalne stosunki“ i 
będziemy mogli wygodnie sleepingami 
jechać do Rosji — zastaniemy tam już 
dawno rozlokowanych z manatkami i 
tobołkami, bardziej przedsiębiorczych od 
nas Niemców! Dowodów, że się na to 
•zanosi, mamy aż nadto! Nie przechodzi i 
prawie dzień, by telegramy nie przynio­
sły wieści o przyjeździe do Sowietów ja- 
] iejś „wycieczki“ przemysłowców, rolni­
ków, czy specjalistów niemieckich. Sły­
szymy o nich, że pizybyli do Moskwy, 
to do Leningradu, to do Rostowa itd. itd. 
Można przytem wyobrazić sobie, o ilu 
takich „wycieczkach“ nie wiemy nic 
i ilu agentów niemieckich przebiega nie­
zmierzone łtiytorja czerwonej republiki, 
śledząc, rozglądając się bacznie dookoła, 
sondując grunt i popularyzując — 
wtłacza jar wprost w psychologię ludno­
ści sowieckiej — myśl o Niemcach, o ich 
przemyśle. rolnictwie, fachowcach... 
Niemcy ani na chwilę nie 
odejmują ręki z pulsu życia 
sowieckiego —» w czasie, kiedy my 
nawet nie staramy się spojrzeć w jego 
stronę... Skutki są łatwe do przewi­
dzenia!

Najlepiej zresztą rozumieją to sami 
Niemcy,, którzy starając się zwrócić w 
Polsce, jak najmniej uwagi na swoją ru­
chliwość w. sowieckiej republice, oraz 
obawiając się naszej konkurencji pragną 
nas izolować i dotrzeć do Scwietów dro- 
ïa okrężną via Litwa — państwa nad­

bałtyckie i stamtąd dopiero wślizgnąć się 
pomiędzy nas a naszego wschodnio-pół- 
nocnego sąsiada, a z wyżej wymienio­
nych państw uczynić dla swej ekspansji 
.punkty etapowe i punkty oporu zarazem. 
Wskazuje na to choćby marszruta 
wszystkich „wycieczek“ niemieckich, 
jak również pertraktacje o założenie Izb 
handlowych mieszanjxh w stolicach 
państw nadbałtyckich, a ostatnio w Ko­
wnie. Śledząc bacznie chociażby tylko 
lakoniczne wiadomości telegraficzne i 
zerkając za zrzadka unoszącą się z po­
wodu jakiejś niedyskrecji kurtynę, szczel­
nie przysłaniającą tę sprawę, łatwo jest 
się przekonać o olbrzymim planowanym 
i systematycznym wysiłku, który czynią 
Niemcy, by urzeczywistnić powyższe 
plany swoje.

Niebezpieczeństwo jest groźne! Godzi 
ono w nasze naikardynalnieisze interesy 
i nadszedł czas najwyższy, by mu prze­
ciwdziałać! Aby zaś to uczynić, koniecz­
na jest inicjatywa nietylko rządowa, ale 
i prywatna. Nie czekając na wynik 
różnych oficjalnych pertraktacyj handlo­

wych międzypaństwowych, należy by 
przemysł zainteresowany w rynku rosyj­
skim, starał się badać go na swoja rękę 
za pomocą aparatu wywiadowczego w 
postaci agentur, agentów, wycieczek itp.: 
jednem słowem za pomocą aparatu, dzia­
łającego fam na miejscu, za czerwonym 

ordonem. Jest rzeczą zrozumiałą je­
dnakże, iż organizacja takiego „wywia­
du“ iest . niebywale trudna i prze- 

dewszystkiem kosztowna, oraz wymaga 
ludzi, znających miejscowe stosunki. 
Dlatego też należy dążyć w tym celu do 
stwarzania pewnego rodzaju konsorcjów, 
wyłanianych przez szereg jednostek prze

myślowych, zamierzających w swym 
planie dalszym czy bliższym prowadzić 
ekspansję na wschód sowiecki,

W każdym razie przygotowanie grun­
tu pod tę ekspansję musi być rozpoczęte 
natychmiast bez zwłoki dalszej i to w 
glównych zarysach plus-minus tak, jak 
wyżej powiedziano.

W przeciwnym razie może być źle: 
możemy pewnego dnia rynki, które nam 
są potrzebne, na które liczymy i do któ­
rych mamy do pewnego stopnia nawet 
prawo pierwszeństwa z racji choćby naj­
bliższego sąsiedztwa, znaleźć zajęte, 'za­
pchane choćby przez bardziej oddalone­
go, ale zabiegliwszego od nas konku­
renta. K-i.

P. minister F;ariiu oświadcza
iż ściągnie zaległe kwoty

PODATKU MAJĄTKOWEGO ZA ROK 1927-28.
Warszawa. 29. 7. (wl.) (k) W 

związku z toczącą się polemiką, odnoszą­
cą się do stanowiska ministra skarbu w 
sprawie podatku majątkowego, w dzisiej­
szej „Epoce“ zabiera głos minister skarbu 
Czechowicz i wyjaśnia swoje stanowisko 
w tej sprawie w sposób następujący:

W budżecie na rok 1927-28 wstawio­
no z tytułu podatku majątkowego 95 mi­
lionów zł. Wpływ na poczet tego podat­
ku w okresie od 1 kwietnia do JO ozer-

sunku, to niedobór będzie wynosił prze­
szło 60 miljonów. Do tego niedoboru, 
zdaniem ministra Czechowicza, dopuścić 
nie można i minister uważa za swój o- 
bowiązek ściągnąć uchwalone przez Cia­
ła Ustawodawcze kwoty w budżecie na 
rok 1927-28 i to tembardziej, że koniecz­
ność poprawy bytu pracowników pań­

stwowych wymagać będzie znacznego 
zwiększenia budżetu.

W zakończeniu minister Czechowicz
wca roku bieżącego wynosił zaledwie j zastrzega, że stanowisko jego nie jest u 
7 miljonów 551 tysięcy. Gdyby wpływy I zależnione od wszelkich porachunków 
utrzymały się w dotychczasowym sto- I osobistych.

Uspokojenie nastrojów sowieckich
wzglądem Polski.

„IZWlESTłA" OCHŁONĘŁY NARESZCIE Z BEZMYŚLNEGO SZALU.
Warszawa, 29. 7. (wł.) (k) We­

dług informscyj nadeszłych z Moskwy 
rozmowy przeprowadzone po powrocie 
posła Patka z kon isarzem Cziczerinem, 
doprowadziły już niemal do całkowitej 
likwidacji incydentu polsko-sowieckiego.

W stanowisku urzędowych sfer so­
wieckich w stosunku do Polski, daje się 
zauważyć zasadnicza zmiana. Dowo­
dem otrzeźwienia jest ostatni artykuł u- 
rzędowych „Izwiestji“. że polityka Polski 
wykazuje w ostatnim czasie tendencje do 
zachowania istotnej samodzielności. Pro­
wadzone po powrocie posła polskiego ro-

Liga obrony r ligji i własności
w Anglji

APEL DO SOWIETÓW.

kowania w sprawie kompromisu mogą 
wydać pożądane dla obu stron rezultaty. 
Sfery rządowe sowieckie dopatrują się 
zmiany w nastrojach polskich, która miała 
się wyrazić w odrzuceniu przez Prezy­
denta Rzeczypospolitej wniosku o zmniej­
szenie Kowerdzie kary. Oc2 ywiście 
sugestie urzędowego pisma sowieckiego 
w sprawie decyzji Prezydenta, należy 
uważać za fałszywe ujecie sprawy. Nie­
mniej snokoiny ton artykułu „’zwiestji“ 
dowodzi, że v/ Moskwie pcwiał ostatnio 

I pomyślny dla Polski wiatr.

Wiedeń 29. 7. (AW) Pisma wieczorne 
donoszą, że w sierpniu ma się utworzyć 
w Anglji Liga, której zadaniem będzie sy­
stematyczna obrona pized atakami na ,-e- 
ligję i własność Na posiedzeniu konstytu- 
ującem wygłosił lord Birkenhegd mowę z 
apelem do Rosji, by zrozunrala, żje los

jej nie może pozostać oderwanym od losu 
innych narodów j aby znów uznawała za­
sady kupieckiej uczciwości- Rosja nigdy 
nie wyzdrowieje jak długo gwałcić będzie 
zasady uświęcone cywilizacją, kulturą i 
moralnością odwieczną.

„GERMANIA“ O WILNIE.
Berlin 29 7. (wl.) „Germania“ ogłosiła w 

swoim czasie kilka korespondencyj swego 
współpracownika, który _wiedzit Wileńszczy- 
znę i który przy tej sposobności stwierdził bez­
stronnie zrdzenną polskość Wilna i absolutną 
znikomość żywiołu litewskiego (nie białoru­
skiego! w tym obszarze-

Obcnie ogłasza „Germania“ Spowiedzi Ja­
kiegoś lltwina, zrops trza je ’edi.ak w długi 
wstęp, w którym podkreśla Jeszcze raz praw­
dziwość Informacyj, podanych przez swego ko­
respondenta, pisze, żę zamieszcza głos przeci­
wny tylko w imię zasady „wysłuchiwania 1

przeciwnej strony,“ wyrażając zresztą przy­
puszczenie, że możliwe, iż przed objęciem Wi- 
leńszczyzny przez Polskę żywioł litewski był 
tam nieco silniejszy. Wywody Litwina są, iak 
wszystkie enunciacje litewskie, pretensjonalne 
i nachalne, mijające się z prawdą. „Germa- 
n!a“ mogła zresztą Litwinowi temu przypom­
nieć rzecz najważniejszą i najciekawszą, tę 
mianowicie, że przecież same władze pruskie, 
któr° zaiządzaty w czasie wojny światowej 
W’lenszczy^na, przyprowadziły tam na wła­
sną rękę spis ludności, który doszedł do tych 
samych mniej więcej, co spis polski.

Zażegnan
STREJKU GENERAL]

Warszawa 29. 7. wł. (k) Groźba strejku 
generalnego w Lodzi została ostatecznie 
zażegnana.

Na ostatniej konferencji w lokalu okrę­
gowej komisji Związków Zawodowych u-
znano moment obecny za nieodpowiedni

i‘e groźby
\EGO W LODZI.
dla proklamowania strejku generalnego.

Z 20 związków reprezentowanych na 
konferencji 5 głosowało za strejkiem, 4 
protestowały przeciw strejkowi, a pozo­
stali delegaci wstrzymali sie od glosowa­
nia i opuścili salę.

Warunki
na jakich powróć

LIST OTWARTY DO MINIST
Paryż 29. 7. (PAT) „Action Française“ 

ogłasza list otwarty Daudeta do ministra 
Bartbou. W liście tym Daudet przypo­
mina, że zaaresztowany zosta’ bezpo­
średnio po złożeniu przez Siebie nowych 
skarg z powodu fałszywych zeznań w 
sprawie śmierci syna. Nastęr.nie Daudet 
oświadcza, że gotów jest powrócić do wię­
zienia pod nastepującemi warunkami:

1. że jego skarga będzie .wzięta pod u-

Daudeťa
:i do więzienia...
RA SPRAWIEDLIWOŚCI.
wagę, 2. że śledztwo prowadzone będzie 
lojalnie i że będzie ono wolne od wszelkich 
przeszkód. Daudet dorzuca, że śledztwo 
wtedy tylko będzie mogło być prowadzo­
ne w sposób swooodny, gdy podczas je­
go trwania zamieszani w tę sprawę wyżsi 
funkcjonarjuze bezpieczeństwa publiczne­
go będą stawieni do dyspozycji władz są­
dowych.

PROCES GEN. ŻYMIERSKIEGO.
Warszawa, 29. 7. (wł.) (k) W 20 

dniu rozprawy przeciwko gen. Żymier­
skiemu zeznawał świadek Barski, który, 
szeroko opowiadał dzieje swojej znajo­
mości z gen. Żymierskim, oraz swego u- 
dzialu w fabryce masek gazowych. Na 
zapytanie przewodniczącego, dlaczego 
Profekta ogłosiła upadłość, odpowiedział 
świadek, że stało się to tylko dlatego, że 
Ministerstwo nie dało nowych zamówień.

Następnie zeznawał świadek poseł Po­
piel NPR.. którego nazwisko prasa bar­
dzo często wymieniała w związku z to­
czącym się procesem. Świadek zeznał, 
że był udziałowcem Banku Zjednoczo­
nych Kooperatyw, kapitał banku wynosił 
1 miljard marek, faktyczny majątek ban­
ku był o wiele większy. Osobiście Popiel 
był właścicielem 2 proc. akcyj. koopera­
tywy socjalistyczne miały 13 proc., człon­
kiem zarządu 'był on od września 1924. 
Wtedy został prezesem banku i na stano­
wisku tern pozostał do listopada 1925 r. 
Kampanja przeciwko niemu wszcźęta była 
zdaniem świadka, z inicjatywy jednego z 
polityków sejmowych i miała pa celu poli- 
tyozne skompromitowanie go. Bank nie 
finansował drukarni Ars, lecz jedynie 
gwarantował jej należności. Na zapyta­
nie, co świadek wie o Protekeie, poseł 
Popiel powiedział, że był tylko na 
pierwszej konferencji, lecz uważa, że gru­
pa polska powinna mieć bezwzględną1 
przewagę. Do tej sprawy się więcej nie 
mieszał. Protektą zajmował się jedynie 
Sakscn. Następnie poseł Popiel zaprze­
czył kategorycznie twierdzeniu, i'ż był u- 
działowcun Protekty. Gen. Żymierskiego 
zna od roku 1910 i pracował z nim wspól­
nie w drużynach strzeleckich. Bywał z 
nim na kolacjach w restauracjach war­
szawskich, ale przeważnie zawsze płacił 
za siebie. Wreszcie zaprzeczył twier­
dzeniu, jakoby miał być właścicielem ma- 
iątku Owieczki. Majątek ten ma wynosić 
300 ha i wartość jego nie może wynosić 
więcej niż 15 000 zł. Rolnikiem nie jest 
i ziemi nigdy kupować nie zamierzał.

INŻ. PAULI BĘDZIE APELOWAŁ.
Warszawa 29 7. (AW) Inż. Pauli zain- 

terpelowany przez A. R. S-. czy będzie ipe- 
Iowai od wyroku Sądu Apelacyjnego, skazu­
jący go za zniesławienie min. Miedzińskiego 
na dwa miesiące więzienia oświadczył, iż ape­
lować bezwzględnie będzie-

OSTATECZNE USTALENIE LICZBY RAN.
NYCH POLICJANTÓW W Y. IEPNIL _

Wiedeń 29 7. PAT- Według ostatecznych 
obliczeń liczba rariweh policjantów, ofiar wy­
padków z 15 1 16 Unes svynosl 519 osób. Cięż­
ko rannych Jest 84 osób.

OLBRZYMI POŻAR W ATENACH-
Ateny 29 7. PAT- Wczoraj popołudniu 

spłonęła doszczętnie dzielnica uchodźców, 
składająca się z 500 baraków. Powstała ol­
brzymia panika, 3 000 osób jest bez dachu-

WZROSJ IMPORTU SOWIECKIEGO.
Warszawa 29 7. (wł. k) Według ostat­

nich danych w miesiącu czerwcu wzrost im­
portu sowieckiego do ^olski jest znaczny.

Wzrostu przybyło 3-065 wagonów. W ilo­
ści tej znajduje się 2-000 wagonów z rudą że­
lazną i 700 wagonów zboża. Polski eksport 
do Rosji wynosił 149 wagonów przeważnie 
maszyn rolniczych, żelaza i szyn.

ROZDZIAŁ SUM PŁYNĄCYCH Z PODATKU 
KOMUNALNEGO DO CENY SPIRI~rrSU.

WTjrszawa, 29. 7. (wł.k) Ministerstwo 
Spraw Wewnętrznych przystąpiło do repar- 
tycil miedzy związki komunalne 1,500.000 zło­
tych, stanowiących wpływy czerwcowe do­
datku komunalnego do monopolowej ceny 
soiry ‘usn. Sumy te będą obrócone na zatru­
dnienie bezrobotnych. Magistrat warszawski 
uzyskał przydział 198.000 zł.

PROJEKT ROZPORZĄDZENIA O SADACH 
PRACY.

Warszawa 29 7 (wł. k) Ministe, stwo 
Pracy I Opieki Społecznej oraz Ministerstwo 
Spraw’ećl'iwcści opracowuje projekt rozporzą­
dzenia w sprawie sadów w pracy.

Większa część projektów została już uzgo­
dniona, a reszta będzie uzgodniona w Mini­
sterstwie Pracy i w Ministerstwie Sprawiedli­
wości, poczem projekt rozporządzenia będzie 
przedstawiony pozostałym Ministerstwom do 
uzgodnienia.

iwiuiu.51 nniMLIUHLJ TY LUULI.
Warszawa 29 7. (wł- k-) Komisja an­

kietowa roz-oczęla prace na terenie Łodzi.
Obecnie ko nisja ankietowa bada zakłady 

„.zemysłowe Widzewskiej Manufaktury. Ko­
legium stara się ustalić gatunkową wagę po-

SPRAWY GÓRNICZE W PARLAMENCIE 
ANGIELSKIM.

Londyn 29 7. (wł. eu-) Parlament an­
gielski odroczy! sie dzisiaj do 19 września, 
uchwaliwszy przedtem budżet na rok 1928 w 
trzec em czytaniu

Jeden z posłów robotniczych wyraził oba­
wy, że przez zniesienie Dera-tairent« Górni­
cza szkodzi sie bardro poważnie łnfere-som ro­
botników wegiowch. Minister górnictwa o- 
Swiadczył. że obawy te są nieuzasadnione- 
Przed zniesieniem departamentu, rząd poczy­
nił szereg zarządzeń, aby ani robotnicy, ani 
właściciele nie ponieśli żadnej szkody.
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Jeszcze o „bussinesie“ i etyce
BRUKOWCA KRAKOWSKIEGO.

iWobec tego, że w ostatnich dniach zmu­
szeni byliśmy ąająć się trochę „oślemi u- 
szarąi“ zatracającego do reszty poczucie 
miary i taktu 'o to drugie ' resztą nie posą­
dzaliśmy go zbytnio nigdy) brukowca kra­
kowskiego, lejb -organu ex-hofrackich ku­
charek i „manipulantów“, ze ,v szystkich 
stron odbieramy listy gratulacyjne od czy­
telników, którzy widocznie mieli już też 
dosyć bredni kurierkowych.

Wczoraj jeden z Czytelników waszych 
nadesłał nam pismo, rzucające dość cie­
kawe światło ra „bussinesy“ kurierkowe:

„Obserwując, jak nasze pisma periodycz­
ne wysilają się na coraz poprawniejszą i 
piękniejszą formę, zwłaszcza pod względem 
reprodukcji umieszczanych iłlustracji, inte­
resowałem się, w których oficynach graficz­
nych wykonywane są one. Uderzyła mnie 
przytem nazwa wytwórni iłlustracji „Świa­
towida“ i „Kuriera Codziennego“ i zaintry­
gowała swą niecodzienną oryginalnością, 
brzmi bowiem „Oizudag, której to firmj 
daremnie w Krakowie i innych polskich mia­
stach poszukiwałem. Dopiero ostatnie dni 
krwawe Wiedma dały mi klucz do rozwią­
zania tej zagadki, bo ani „Światowid“, ani 
też illustrowany dodatek „Kuriera1 nie po­
łowiły się, a notatka „I. K. C.“ usprawiedb 
wiła brak ten przyczynami od -kierownictwa 
pisma niezawisłemi. Zaczęło mi naówczas 
świtać w głowie i poszukawszy wśród 'gra­
ficznych firm wiedeńskich, znalazłem 
.Oesterrełchische Zeitungs- urna Druck- Akt. 

Ges.“, to skrócone według Inicjałów daje 
firmę „Ozudag“, umieszczoną i popieraną 
przez pisma „pałacu prasowego“ w Krako­
wie.

Sądzę, że zbyteczny tu wszelki dalszy 
komentarz!“

Tak pisze nasz Czytelnik. A oto co podał 
wozorijßzj* krakowski „Głos Narodu“ iw 
artykuliku p. t. Nieuczciwość i“

„Od dłuższego rzasu „II. Kurjer Ccdz.“

Rozrywka i nauka
w poczekalniach urzędów.

IW celu hpiZi-Iemnienu fnteiesanfom ocze­
kiwania na przyjęcia w urzęinch, a jednocze­
śnie zaznajomieni i ich z działalnością w róż­
nych dziedzinach administracji państwowej i 
samorządowej, a w Szczególności ze stanem 
gospodarki na ooszarze od íoénego powiatu, 
p. minister spraw wewnętrznych zarządził, a- 
by w starościńskich pokojach przyjęć były u- 
tnieszczane: mapy, wykresy, fotografie i ilu­
stracje, dotyczące uprawy zbóż, hodowli zwie­
rząt ■‘omowych. ilości i jakości dróg bitych, i- 
Jości fabryk 1 warsztatów rzemieślniczych itd. 
Ponadto winny być umiezczone fotografie i ry- 
ssunki dokonanych przez związki komunalne 
inwestycji i urządzeń w powiecie, wreszcie 
zdjęcia układu geologicznego i osobliwszych 
krajobrazów powiatu.

Dla orientacji obrazy „e i rysunki mają być 
zaopatrzone w odpowiednie objaśnienia, Tego 
rodzaju ilustracje dadzą się wykonać prze­
ważnie minimalnymi kosztami, a w praktyce 
stać się mogą znakomitym środkiem uświado­
mienia szerszych warstw społeczeństwa o sta­
nie i potrzebach adminnti acyjno-gospodar- 
czych kraju.

grasuje na naszej kronice krakowskiej. Nie 
bawiąc sie w żadne skrupuły, wycina z 
„Głosu Narodu“ wiadomości i umieszcza -je 
w specjalnie stworzonej ru-bryce: „po zam­
knięciu kroniki“. Fakt zaś, że dziennik nasz 
wychodzi wcześniej, ułatwia mu „robotę“. 
Pismo to w tupecie swoim posuwa się -tak 
daleko, że wiadomości wycięte z „Głosu 
Narodu“ zaopatruje wstępem: „jak się do­
wiadujemy“. Uczciwość nakazywałaby ten 
wstęp rozszerzyć: „Jak się dowiadujemy — 
z „Głosu Narodu“. Niepra ,vdaż?
Tira razem już od siebie dodamy: 

Wszelkie komentarze ,o etyce „kurierka“ 
są zresztą zbyteczne!

(Gd własnego koresp. „Polonii“.)
PLOTKI I PLANY POLITYKÓW KAWIARNIANYCH. — HUZIA NA POLSKĘ. —

PRZESTROGA GEN. FOCHA. —
W Wiedniu przy ulicy Fleischmarkt 

znajduje się w bardzo starym domu ka­
wiarnia t. z. „Griechenbeisel“. W restau­
racji tej napotkać można ludzi pokoju, 

przeważnie emerytowanych oficerów z 
byłej armji austriackiej, którzy przy bom­
bie piwa w podchmielonym stanie rozbijają 
całą Europę na korzyść Niemiec i Austrii. 
Czasami zjawiają się tam Hackenkreuz- 
lerzją tubylcy jakoteż z Niemiec, wymy­
ślając wspólnie na cały świat, na Anglję, na 
Francję, ną Włochy, „a szczególnie... na 
Polskę.

W imieniu

7000000
(siedmiu miljonów)

dzieci
żądamy 

i Jamy 
żądamy

Czekolady
PLUTOS !

TytuA w Polsce.
ILE PALIMY PAPIEROSÓW, CYGAR, TYTUNIU FAJKOWEGO, ILE ZAŻY­

WAMY TABAKI. ORAZ ILE JEJ ŻUJEMY.

Społeczeństwo polskie .consumme 
rocznie tytuniu za przeszło pół mi'jarda 
zł. Na głową zatem jednego obywatela 
Rzeczypospolitej przepada rocznie 19 
zł. wydatku na palenie, żucie i zażywa­
nie. Jeśli zaś odliczymy kobiety (cho­
ciaż i te, szczególnie po miastach, palą 
ooraz częściej) i dzieci do 15 lat, to do­
rosłych mężczyzn, „zdolnych do pale­
nia“ pozostaje okrągłe 10 milionów. 
Każdy z nich. przy pomocy pań „przeta- 
baczy“ rocznie 50 zł.

W ciągu jednego toku konsumujemy 
w Polsce 20 miljonów kg. tytuniu. Na 
jednego obywatela przypada zatem 
przeciętnie J/8 kg., zaś na jednego prze­
ciętnego palacza 2 kg. tytuniu rocznie. 
Z tego wypalamy 8 miliardów sztuk pa­
pierosów, 60 miljonów sztuk cygar 

oraz 13 miljonów kg. tyłu iu krajanego.
Oprócz tego „żuwa-cze“ przeżuwają 

14 300 kg. tytuniu, preparowanego zaś 
„zażywacze“ wciągają do swych nosów

-ocznie 390503 kg. tabaki mielonej. Jak 
wiadomo, tak żuwacze, jakoteż i zaży­
wacze nie palą tytuniu.

Największą ilość tytuniu zużywa się 
w formie krajanej luźno Palą go po 
części palacze papierosów oraz zwolen­
nicy fajek.

Ponieważ łącznie z palą-cemi damami 
jest około 8 miljonów palaczy papiero­
sów, a wypalają ich razem 8‘miliardów 
sztuk rocznie, przeto na jednego palacza 
w Polsce przypada około 1000 papiero­
sów rocznie. Jeśli zaś doliczymy do te­
go papierosy Kręcone i t. zw. „swego wy­
robu“. to dojdziemy może do podwójnej 
liczby, czyli przeciętnie dziennie do 
siedmiu papierosów na jednego palacza.

Państwo polskie, po zapłaceniu su­
rowców i wszelkich kosztów admini­
stracyjnych. zarabia na tych palaczach 
na czysto okrągłe 270 miljonów zł. 
rocznie.

Polska — zdaniem tyci panów -— ta 
t. zw. „Eine Luder VVjrtschaft“, gdzielene- 
rałowie kradną, gdzie niema spoistej idei 
państwowej, gdzie niema porządku, gdzie, 
naród rozpada się na partje, partyjki i par- 
■tyjeczki, gdzie brat brata zabija w zacie­
trzewieniu partyjnem lub z osobistej chci­
wości, gdzie bandytyzm i rabunek jest na 
porządku dziennym, gdzie rzekome łapow­
nictwo w kraju a zwłaszcza na pograniczu 
uprawiają urzędnicy polscy, gdzie sejm a 
miejsca ruszyć się nie może, a różne ko­
terię i Koteryjki uważają państwo za dojną 
krowę d!)i prywatnych interesów i 1.1,

Można się dowiedzieć dalej, że Niemcyj 
nie posiadają wiele wojska, lecz każdy cy­
wilny Niemiec, to żołnierz, gotowy na roz. 
kaz maszerować na Polskę. Moż na się do»» 
wiedzieć o różnych fantastycznych wyna* 
lazkach, jak np. o prądzie elektrycznym, 
który będzie wysadza! amunicję, okręty 1 
samoloty na wielką odległość, D gazach, 
które niszczą wszystko z kretesem i za­
bijają.

Na pierwszym planie tych „planów1 jest 
zawsze przedewszystkiem wojna z Polską, 
z powodu kurytarza, Śląska i dalszych po­
wodów zagrodzenia im ich ekspansji przez 
„Polskę“ na wschód.

Wojna ta nastąpi najdalej za lat dzie­
sięć, może piętnaście i jest nieuniknioną 
koniecznością.

Zdawałoby się, że to są bzdurstwa lu­
dzi, którzy przegrali wojnę, którzy strąceni 
zostali z piedestału Boga Maria

A jednak jeśli się przyjrzeć bliżej tym 
ludziom, dowiedzieć, kto oni są, z jakich 
sfer pochodzą, można to uważać za symbol 
opinji publicznej całych Niemiec i sporej 
części Niemców w Austrii.

Nie wolno nam się łudzić! Wojna świa­
towa nie nauczyła jeszcze Niemców ro­
zumu.

Należy zapamiętać słowa Marszałka 
Focha, który niedawno powiedz ał:

Wszędzie zauważamy chęć rozpalenia 
nowego pożaru wojny. Staramy się wszel- 
kiemi sitami wykrjwać te zakamarki po­
żaru i intryg, któreby mogły zakłócić spo­
kój. Nie moghśmy ąję dotychczas wygoić 
z ran, które nam węjna światowa zadała.«

Czuwajniy!
Roda.

Kongres Esgerantystów.
Tegn oczny światowy kongres esperanty, 

stów odbywa się, jak wiadomo, w Gdańsku, 
od 2S lipca do 4 sierpria. Kongres tegoroczny 
jest jubileuszowym w dziejach Esperanta, albo­
wiem w tym roku upływa 40 lat od powstania 
Esperanta.

Rada portowa Gdańska wydała prospekt w 
Esperancie p. t. .Port gdański w cyfrach“, któ­
ry uczestnicy kongresu otrzymają międry in» 
nmi drukami bezpłatnie. Polska Delegacja Es- 
peiancka z Krakowa, wydala natomiast ilustro­
wany przewodnik po Polsce, zawierający prze­
szło 100 stron druku i przewodnik ten dla za­
chęty kongresowców do wzięcia udziału w 
wycieczce urządzonej po Polsce, również bez­
płatnie rozda kongresowcom.

Zamknięcie kongresu odbędzie się na ziem! 
polskiej w Warszawie.

MICHEL ZEVACO.

byliny Rycerzyk
(.LE CAPITAN“ ).
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LV.
Rycerz Króla.

Czytelnik nasz prawdopodobnie przypomina so 
bie, że w czasie wielkiej swojej nędzy Cogolin ulo­
kował się w nawpół spalonej i zrujnowanej oberży 
pod „Henrykiem Wielkim“. Po połączeniu się z Ca- 
pestangiem pokazał mu swoje dawniejsze mieszka­
nie, które urządził sobie w najmniej dotkniętej poża" 
rem kuchni.

— W jaki jednak sposób się to stało —• rzekł 
Capestang do swego służącego do obejrzeniu zni­
szczenia i po wysłuchaniu długiego dosyć opowia­
dania Gogolina, przerywanego nieraz śmiechem ry­
cerza — w jaki sposób się to stało, że mistrz Po­
lewka pozostawił zabudowania w takim stanie?

— Kontrakt z księciem de Rohan jeszcze nie 
wyckspirował! — odpowiedział Cogolin. — A w 
kontrakcie tym jest jeden punkt, który nie pozwala 
byłemu właścicielowi oberży pokazywać się tutaj. 
Znakomity dzierżawca oberży zagroził p. Polewce, 
że zostanie upieczony we własnym tłuszczu na roż­
nie, o ile ukaże się w oberży przed upływem kon­

traktu. Od tego czasu mistrz Polewka omija tę oko­
licę. Mam wszystkie klucze od ubikacji i piwnic, 
ale zadawalniam się tą kuchenką.

Capestang obejrzał dokładnie oberżę, z którą 
łączyło go tyle wspomnień, rzucił okiem również na 
klucze, wiszące na kołku i pomyślał sobie, że je­
dnak w razie czego, oberża ta jeszcze raz może mu 
się przydać jako pewne schronienie.

Przypominamy o tern dlatego, że ma to pewien 
związek z naszem dzisiejszem opowiadaniem. Mia­
nowicie z początku Capestang zamierzał zaprowa­
dzić księcia Gwizjusza do oberży Dod „Dobrem 
Spotkaniem“, lecz w następnej chwili przyszła mu 
inna idea: poprzypominały mu się ruiny oberży 
„Pod Henrykiem Wielkim“. Nie namyślając się też 
długo, zaprowadził Gwizjusza wprost pod „Henryka 
Wielkiego“ i naśladując swojego wiernego Cogoli- 
na. otworzył drzwi wejściowe i wprowadził księ­
cia do wielkiej sali oberży, pogrążonej w obecnej 
chwili w ciemności.

— Proszę poczekać chwilkę, miłościwy panie! 
— rzekł, zamykając starannie drzwi. — Muszę po­
starać się o światłe, gdyż będziemy zmuszeni zejść 
do piwnic, gdzie pańscy przyjaciele ...

Capcstang urwał nagle. W oczach błysnął mu 
ogień.

— Piwnice! — szepnął z drżeniem.— Piwnice!
— Proszę się pospieszyć! — powiedział głośno 

książę, który wprawdzie niczego się nie lękał, i do­
wierzał w zupełności swojemu przewodnikowi, je­
dnak nie przeszkadzało mu to odczuwać pewnego 
zdenerwowania, zupełnie zrozumiałego w podpb- 
nvch okolicznościach'.

Capestang poszedł do kuchni i za pomocą krze­
siwa zapalił kawałek świecy woskowej, zostawio­
nej przez Cogolina. Nasiępnie wrócił do wielkiej 
sali, przykleił świecę do jednego z pozostawionych 
przez Polewkę stołów restauracyjnych i zwrócił się 
do księcia:

— Dobry wieczór! Czy książę nie poznaie 
mnie?

— Błędny Rycerzyk! — zawołał książę zdu­
miony ,ale jeszcze ciągle spokojny, gdyż nie przy­
puszczał, ażeby człowiek, który mu nrzed chwilą 
uratował życie, mógł mieć przeciwko niemu iakieś 
złe zamiary.

Capestang podniósł głowę i rzekł:
— Tak jest. miłościwy panie: Błędny Ryce­

rzyk! Takie dobre imię, jak każde inne.
Ton, w jakim to było powiedzianë, błyszczące 

spojrzenie i gest, jaki towarzyszył tym słowom, da­
ły do zrozumienia Gwizjuszowi, że sytuacja staje 
się poważna. Rzucił wzrokiem naokoło, przekonał 
sie. czv ma sztylet za pasem i postępując krok na­
przód, rzekł głosem pozornie spokojny:

— Proszę mnie zaprowadzić na zebranie, jak 
mi to pan obiecywał!

— Miłościwy panie! — rzekł Capestang. — 
Niema tu żadnego zebrania! Nikt nie dawał mi ża­
dnych zleceń, abym Dana tu przyprowadził. To ja! 
Ja sam wydałem sobie podobny rozkaz sprowadze­
nia pana do tej sali i, jak to pan widzi, spełniłem 
go dobrze, ponieważ znajduje się pan tutaj.

Gwizjusz wyprostował się i drżąc z gniewu, z 
obliczem, wyrażającym wściekłość, co było charak- 
terystycznęm w jego rodzie zawołał głośno:

c d. n.
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NABOŻEŃSTWA JUTRO 
w kościele N. P. M. w Katowicach.

G®dz. £.45 rano msza św. do św. Annv.
Godz. 7.15 rano msza św. za Annę Rassek.
Godz. 8.15 rano msza św. za Gertrude 

Gawenďa.
- Godz. 10 rano msza św, róż Wypiór i Ła- 

godka.
Godz. 11.45 Taato msza św. za parafian.

NABOŻEŃSTWA JUTRO
- t. kościele katedralnym św. Piotra I Pawia.

Godz. f Tano msza św. do św. Anny.
GodZ. 7*ló rano msza św. za parafian.
Godż. 6 Tato msza św. do Opatrzności 

Dosklej.
■ Godz. 4 rano msza św. róż Rysz, Ptak 1 

Sklorz.
Godz. 101* rano msza św. do św. Angy.

: Godz*. 12 w półud. msza św. do św. Igna­
cego

MIANOWANIA.
Minister Sprawiedliwości zamianował 

naczelnego sekreiarza Prokuratury przy 
Sadzie Apelacyjnym Maksymiliana Kru­
czkowskiego naczelnym sekretarzem Są­
du Apelacyjnego w Katowicach w VII 
stopniu służbowym, a dyrektora kance­
larii Władysława Gorasa naczelnym se­
kretarzem Sądu Okręgowego w Cieszy­
nie w, VII stopniu .służbowym.

NOT/Y STAROSTA POWIATU 
ŚWIĘ OCHLOWICKIEGO.

Na miejsce dotychczasowego staro­
sty powiatu świętochłowickiego dr. Po­
łyki. który został drugim dyrektorem 
Spółki Brackiej w Tarnowskich Górach, 
otrzymał nominację p, Bron cel, bur­
mistrz Radzionkowa.

UTWORZENIE DYREKCJI POCZT 
I TELEGRAFÓW W KATOWICACH.

Wczorajszy „Monitor Polski“ ogla- 
.z: rozporządzenie Ministra Poczt Î 

Telegrafów z dnia 7 bm., zmieniające 
nazwę „Inspektorat Poczf i Telegra­
fów w Katowicach“ na „Dyrekcję 
Poczt i Telegrafów w Katowicach“. 
Rozporządzenie wydziela z okręgu 
krakowskiej Dyrekcji Poczt i Telegra­
fów wszelkie instytucje oraz urządze­
nia telegraficzne i telefoniczne (radio­
telegraficzne i radiotelefoniczne) znaj­
dujące się na obszarze powiatów cie­
szyńskiego i bielskiego w wojewódz­
twie Śląskiem i włącza je do okręgu 
Katowickiej Dyrekcji Poczt i Telegra­
fów.

Postanowienie o zmianie nazwy 
wchodzi w życie z dniem ogłoszenia 
powyższego rozporządzenia, zaś po­
stanowienie o zmianie okręgów z dn. 
1 września br.

— Prace przygotowawcze
około wystawy spożywczo-gospodar- 
czej dobiegają do końca. Budowa hali 
wystawowej na terenach Parku Koś­
ciuszki ukończona będzie w pierwszych 
dniach września br. Przy budowie 
zatrudnionych jest 84 robotników, pra­
cujących na dwie zmiany.

— Jutrzejszy „Dodatek Ilustro­
wany".

Jutrzejszy nasz „Dodatek Ilustro­
wany“ przynosi na strunie tytułowej 
przepiękne zdjęcie z natury, przedsta­
wiające fragment wspaniałego lasu 
dębowego na Podolu.

Dalsze fotografie „Dodatku“ przed­
stawiają stan robót około budowy linii 
tramwajowych w Zagłębiu Dąbrow- 
skiem, wnętrze jednego z oddziałów

Pierwszy tom Biblioteczki Katolicko- 
StiofeczneJ p. t.

„KOŚCIÓŁ A f OLITYKA"
wydany staraniem posla Wojciechh Kor­
fantego, omawiający stanowisko kościoła 
św. w stosunku io państwowych zaga­
dnień społecznych, politycznych 1 gospo­
darczych do nabycia we wszystkich Księ­
garniach oraz w Śląskich Zakładach Gra­
ficznych i Wydawniczych „P o 1 o n i a“. 
Sp. Akc„ Katowice. Sobieskiego 11 i War­

szawska 4.
Można zamawiać przez nasze Oddziały 

1 Agentury.
Cena 30 groszy«

BOLONIA“

fabryki w Łaziskach Górnych, nowo- 
poświęcony kościół w Wyrach, piękny 
motyw z parku Kościuszki w Katowi­
cach, wycieczkę harcerzy polskich 
z Berlina, która przed paru dniami 
podróżowała pc Polsce.

Ze zdjęć grupowych zwracają u- 
wagę fotografje z życia „Sokoła“, z ju­
bileuszu zasłużonego działacza p. Poj­
dy w Katowicach i z życia rozmaitych 
organizacji i stowarzyszeń kulturalno- 
oświatowych.

Całość dopełnia kilkanaście intere­
sujących zdjęć z plaży w Świętochło­
wicach i kilka zdjęć z życia sporto­
wego.

„Gwoździem“ „Dodatku“ jest foto­
grafia marchwi, wykopanej w .3 m 
roku przez p. L. W. w jego ogrodzie 
pod Katowicami, która przypomina 
łudząco rękę ludzką.

— Kon.rola bezrobotnych.
Urząd Pośrednictwa Pracy w Katowicach 

komunikuje, że z dniem 1 sierpnia rozpocznie 
säe 'kontrola bezrobotnych w Dzielnicach I- 
II i IV w poniedziałki od godz. 8—12, zaś w 
Dzielnicy III we wtorki. Bezrobotni wszyst­
kich Dzielnic nieposiadający uprawnień do 
stałych zasiłków «stawowych powinni się- 
zgłosić do kontroli 2 razy w miesiącu i to 
■w pierwszy wtorek po 1 i 15 każdego mie­
siąca w Bogucicach ratusz rokój 12.

Wyplata zashków dla pobierających zapo­
mogi tygodniowe odbędzie sit we ws .ysikich 
Dzielnicach w sobotę każdego tygodnia w go­
dzinach od 8—'12 w dotychczasowym po­
dziale aliabetycznjTn.

Urząd Pośrednictwa Pracy zwraca uwagę, 
że niestawienie się bezrobotnego w oznaczo­
nych terminach bez dostatecznie usprawiedli­
wionych powodów, pozbawia bezrobotnego 
zasiłku na okres do 10 dni.

— Fabryki „jazów trujących" w Szopieni­
cach.

Kolejarze zatrudnier.) na terenie stacji Szo­
pienice pracują w nadzwyczaj niehygjenicz- 
nych warunkach: z jednej strony stacji dyi 1 ą 
i zarażają powietrze huty cynkowe Bernharda 
i Utemana oraz huta siarczana Lieresa i Se- 
gera, a z drugiej strony stacji — hura ołowto 
Rekiegi. Stawidia kolejowe z których, obsłu­
guje sie przejeżdżające oraz manewrujące po 
stacji pociągi przetokowe, wymagają specjal­
nie bystrej obserwacji 1 wytężonego wzrok;:. 
Okna sta wideł, cały dzień otwarte, leżą pra­
wie na wysokości kominów tych hut, które 
zie.ią wciąż kłębami dymów, gryzących w 
oczy i zasłaniających zwrotnice stacyjne.

Dziwnem jest, iż nikt nie pamięta, aby ;'to 
z kolejarzy, pracujących na stawidlach. do­
czeka! się emerytury.,

Że dymy te rzeczywiśce są zabójcze do­
wodzi fakt, iż na mocy zbadania specjalnej 
komisji łaksatorów rohrcv okoliczni otrzymu­
ją na wyrównanie szkód, wyrządzonych wy­
ziewami „azów hutniczych po 4 zt. od moigi 
gruntu a obecnie już żądają po 6 zl., gdyż na­
wet wszystkie drzewa okoliczne pozbawione 
są stale liści. A któż kolejarzom -wynagrodzi 
straty na zdrowiu, k+óre chyba cenniejsze jest 
od roślinności?

Służba kolędowa na stawidłach stacji Szo­
pienice jest taka ciężka, że nawet kolejarze z 
wyższycn grup płacy np. X, woleli raczej 
zizec sie swych stopni służbowych niż praco­
wać w tak zabójczych warunkach.

— Związek Uchodźców śl. fll!a Siemia­
nowice

urządza z okazji 5-Ietn:ej rocznicy założe­
nia filii i uchodźltwa uroczysty obchód, które­
go program jest następujący:

O godz. 9,30 zbiórka na Placu Wolności, 
■Doczem wymarsz na nabożeństwo do kościoła 
parafialnego Św. Krzyża. Pc nabożeństwie 
wvmarsz na Plac Wolności, gdzie przemówi 
prezes mbjscowy, poczem nastapi złożenie 
wieńców na pomriku i płycie Nieznanego Żoł­
nierza. Następnie przerwa obiadowa. O go­
dzinie 14 (2) w. sali p. Unera przy ulicy Mi- 
chałkowickiej uroczysto akademia uchodźcza. 
Wstęp na sale tylko dla członków' za okaza­
niem legitymacji członkowskiej.

— Przed uroczystościami niedzielnymi 
w Nikisrn.

W związku z uroczystością poświecenia 
nowych dzwonów w kości île w Nikiszu do­
nosimy, że kto chce być chrzestnym dzwo­
nów. powinien się zgłosić w probostwie w 
Janowie. 1

Konsekracja nowego kościoła w Nikiszu 
odbędzie się za parę tygodni.

— Uroczystość strażacka.
W przyszła niedziele obchodzi straż ognio­

wa w Halembie uroczystość 40 Jęcia istnie­
nia. swego. Uroczystość zapowiada się wspa­
niale.

— Odpusty w paraifcoh śląskich
Dnia 31 bm. mzypada odpust doroczny w 

parafii Makoszów pot:. Katowice, Dira 2-go 
Sierpnia br. w dzień N. M. P. Anielskiej od­
będzie się pierwszy w tym Toku odpust w ko­
ściele Imienia N. M. P. w Piekarach. Parafia 
ta powstała przed 9 wekami. Następne 5 od­
pustów przypadną: 16 bm. 2, 15 i 24 sierpnia 
oraz 8 września br.

Z Śwfi«3lfe»CfelOWicStf.
(—) Komitet Floty Narodowej.
Dnia 26 bm. odbyło sie w Rudzie zebranie, 

na którem utworzono kolo miejscowe Komite­
tu Floty Narodowej.

Wszyscy obecni wpisali się na człorków. 
Wybrano zarząd w następującym składzie: 
Prezes: radny Wałczach, zastępca: dr. Zając, 
ławnik gminny s :ki eter z: Krzon. inspektor 
zastępca: Lipina Wiktor, nauczyciel s.a-rbnlk: 
Lukasztízyk, asystent kasy.
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X Odpowiedź na napaść.
Wczorajsza „Polska Zachodnia“, o- 

mawiając naszą notatkę o rozwiązaniu 
koła Narodowego Związku Powstańców 
i b. Żołnierzy w Starym Bieruniu ^ po­
święciła tei sprawie artykuł, w który m 
w właściwym sobie stylu napadła na Na­
rodowy Związek Powstańców i b. Żoł­
nierzy. W sprawie tej zwróciliśmy się 
dc Zarządu Głównego -tegoż Związku, 
który oświadczył, iż prosi, by nad arty­
kułami .polski Zachodniej“, tyczące™ 
się Narodowego Związku Powstańców 
i b. Żołnierzy zbytnio się nie rozwodzić, 
albowiem uważa za wstrętne i niegodne 
poważnego Związku „użeranie“ się z 
Związkiem o wręcz odmiennych prze­
konaniach, taktyce i etyce i z jego ofi­
cjalnym organem. Zaznacza tylko, że 
koło Stary Bieruń liczyło około 60 człon­
ków, a z tego- 3 (nawet nie 5, jak poprze­
dnio było mylnie podane) brało udział 
w awanturach, które wyprawiała banda, 
złożona z 20 osób, a w której rozpozna­
no kilku członków Związku Powstańców 
Śląskich, a 3 z nich zaaresztowano. Za­
rząd Główny Nar. Związku Powstańców 
i b. ŻołnieTzy oświadcza, że nie pudawał 
tego do naszej wiadomości uprzednio, al­
bowiem zachowanie się członków Związ­
ku Powstańców śląskich nic a nic go nie 
obchodzi. A dzisiai podaje to, jedynie 
spowodowany przez napaść „Polski Za­
chodniej“.

X Pod adresem Magistrat«.
Tablicę orientacyjną przy ulicy Kopernika 

w Pszczynie naprzeciw kasyna zalepiono pod­
czas wyborów komunalnych w listopadzie 
1926 roku afiszami niemieckimi, które dotych­
czas nie zostały usunięte.

Przejezdni szukają b. często ulicy Koper­
nika i me mogą jej -znaleść z braku tadicy or­
ientacyjnej.

Może wła-dze magistrackie poleca odsłonić 
tablicę, dla wygody przechodni.

X Z Monopolu Tytoniowego.
Dyrekcja Monopolu Tytoniowego odebrała 

następującym kupcom w Pszczynie zewolenie 
na sprzedaż wyrobów tytoniowych: Daneckie­
mu. Weisowi 1 Fnckiemu.

X Z budownictwa Powiatowego w Pszczy­
nie.

Budowniczy melioracyjny na powiat 
pszczyński urzęduje w każdy wtorek i piątek 
w Starostwie w Pszczynie pokój 2 od godz. 
8 do godz. 12 w południe.

X Napad w Urbanowjcach.
Policji w Starym Bieruniu udało Się aresz­

tować cała bandę, która trudniła s!e rozblja- 
njejn Meców polskich, zabaw, odpustów i t. d. 
V osiainim czasie bandyci zjawili się w gos­
podzie Droba w Urbanowicach i zaczęli wy­
muszać od niego y odkę, jedzenie i piwo. Po­
mimo pogróżek Drob nie uląki się i nie chciał 
im nic dać. Banda jednakże do której należeli 
znani opryszcy: Watola Franciszek. Kostyra 
Sjula. Ta Ist er. Myalski, Hudzikowski, Watoła 
Paweł, oraz siedmiu innych powwwali z pło­
tu sztachety i powybijali Drobowl wszystkie 
okna w lokalu i połamali krzesła i stoły. Dro­
ba pokaleczono kamieniami.

X Prymicje.
W ubiegła niedziele odprawił w kościele 

paratjakiym Starym Bieruniu uroczyste pry­
micje nowowyświęcory ks. Franciszek Misza 
w Swierczyńca. Były to szóste z rzędu pry­
micje w kilku ostatnich latach. Naprzeciwko 
ks. prvmiefanta wyruszono z procesją z koś­
cioła parafialnego do kościółka św. Walen­
tego. gdzie przv ślicznie pirybranęj bramie 
tryumfalnej czekał ks. prymicjant z rodzicami 
i krewnymi. Ks. proboszcz dr. Wilk powitał 
serdecznie ks. prymicjant,a, piczem dziew­
czynka z Kongregacji Mariańskiej wygłosiła 
wierszyk 1 wręczyła 'bukiet. Po udzieleniu bło­
gosławieństwa ks. prymicjanta przez rodzi­
ców ruszyła procesja z powrotem do koś­
cioła parafialnego. Tu ks. prymicjant odpra­
wi! pierwsza Mszą św. z asystą. Kazanie 
kolicznościowe wygłosił ks. kapelan Rzep­

ka ze Starego Bierunia. Po nabożeństwie ks. 
prymicjant udzielił błogosławieństwa rodzi­
com, a swojej siostrze dal ślub. Następnie 
udano się na probostwo, gdzie odbyło się 
skromne śniadanie.

X Pożar w Łaziskach Górnych.
Onegdaj wybuchł pożar w zabudowaniu 

p'obostwa w Łaziskach Górnych. Szkody wy 
rządzone przez pożar przekraczają 3 000 zł. 
Ogień powitał prawdopodobnie od iskry z są­
siedniej kuźni. Ogień zlokalizowała straż Po­
żarna i Łazisk-Górnych.

Sftnrtfeofg&r&ki

§ Z posiedzenia Zarządu Kasy Chorych w 
Tara. Górach.

We wtorek, ania 26 bm. o godz. 8 wieczo­
rem odbyło się posiedzenie zarządu Ogólno- 
Miejskiej_ Kasy Chorych na miasto i powiat 
Tarn. Góry. Załatwiono m. in. następujące 
sprawy. Na miejsce ustępującego dra Freritha- 
la dopuszczono do praktyki kasowej p. dra 
Hagera; 'ako lekar ta zaufania wybrano p. dr. 
Jarzyńskiego. Dalej uchwalono wysiać do 
uzdrowiska w Żorach 8 osób na czas od 2 do 
1 tygodni.

§ Odpust.
■W niedzielę, dm'a 31 bm. odbędzie sie od­

pust w kościele św. Anny na starym cmenta­
rzu w Ti.rn. Górach. Z powodu odpustu zmie- 
ntotiv będzie porządek nabożeństw, polska 
msza św. odprawiona zostanie me o godz. 8,30 
lecz dopiero o godz. 11.

§ Walącą się kamienica.
Kamienica p. Langra na Nowym Rynku w 

' Tam. Górach grozi zawaleniem« Dlatego tez

Z ior4l. U.tfib v
'+ Streik budowlany zakończył sie fia­

skiem. „ t . . r>
Rozpoczęty onegdaj w Zagłębiu JJą- 

browckiem strejk w przemyśle budowla­
nym zakończył się fiaski cm. Według 
ściśle p-zeprowadzonej statystyki w So­
snowcu, gdzie ruch budowlany jest w po­
równaniu do innych miast najw iększy, 
strejk ogarnął zaledwie kilkadziesiąt 0- 
sób, a mianowicie: przy budowie szuołyl 
przy ul. Nowokościełnej 4 — strejkowało 
12 osób, przy budowie domu Rafchera -a 
ul. Piłsudskiego — 50 osób, przy budo­
wie domu Cboińrkiegr przy ulicy Mo* 
drzejowskiej — 45 osób itd. W Będzinie 
panował zupełny spokój, w Dąbrewie na 
140 ludzi — strejkowało 20, ogółem na 
1000 zgórą osób, zastrejkowało niecałe 
200. W Myszkowie 1 Zawierciu ani Jeden 
robotnik nie przystąpił do strejku.

W dniu wczorajszym strejkowała 
jeszcze garstka budowlanych robotni­
ków w Sosnowcu, a w innych miejsco­
wościach przystąpiono do pracy.

W związku ze streikte rt ufządzono 
zebranie w sali przy ul Racławickiej 3, 
na którem przewodniczył Lufst. Zebra­
nie miało bardzo burzliwy przebieg. Po­

stanowiono strejkować aż do zwycię­
stwa i do tego namawiali zebranych, po­
mimo licznych protestów z ich strony. 
W zakończeniu wybrano komitet strej- 
kowy, złożony z 20 osób, który ma rod- 
trzymywać dalszy strejk.

4- Powrót dzieci z kolonii
Wczoraj o godz. 1 powróciły do Sosnowca 

z Blądzońki pod Suchą dzieci, wydane tam 
na kolonie letnie w liczbie 240 osób. Dzieci 
podróż powrotną odbyły pod opieką p. Kę­
dzierskiego. kierownika kolonii. Dzisiaj wyie- 
dzie z o. Kędzierskim druga partja dzieci w 
liczbie 220, na 4-tygodniową kolonię.
BHHnaHBnBBnanM

policja miejska zarządziła opróżnienie miesz­
kań.

§ Naprawa szosy.
Autobus, kursując.' między Tarn. Górami a 

Bvtomtem z powodu naprawy szosy omija 
Miejską Dąbrowę i jedzie przez Karby.

S Wybór nowego naczelnika gminy.
W niedzielę, dnia 31 l pca br. o godz. 1 po 

południu odbędzie się w Nakla .wybór nowego 
naczelnika taj gminy.

t:) Z karty żałobne]. *
W bieżącym tygodi iu na katolickim cmen­

tarzu w Bielsku zostali pochowani ś. p. Wik­
tor Schaefer długoletni urzędnik 1 zarządca 
akc. browaru Bielsko-Biali, zmarły w wieku 
lat 49 i Karol Świerkol, przeżywszy lat 41.

(:) Wypadek w kamieniołomie w Ustroniu,
który jest własnością niejakiego Franciszka 

Gańczyka, człowieka zupełnie mieobeznamego 
z pracą kamieniołomów ł niemaiacego wsku­
tek tego prawa używania w łomie materia­
łów wybuchowych.

Mimo braku licencji na strzelanie w łomie* 
Gańczyk używał do rozbijania pokładów pro­
chu strzelniczego.

Nie mając należytej rutynv spowodował 
przedwczesny wybuch, wskutek którego 2-ch 
robotników zostało tak ciężko poranionych, że 
musiano .ich natychmiast odstawić do szp.tala. 
Odnośne władzę powinny roztoczyć baczniej­
szy dozór nad kamieniołomami t ntedopuścić. 
aby uii powołani, bez należytego wyszkolenia, 
i licencji posługiwali się materiałami wybu­
chowymi narażając zdrowie i życie zajętych 
przv eksploatacji robotników.

(:) Festyn w Kończycach Wielkich.
Polsk. Czerw. Krzyż w Kończycach Wiel­

kich urządza w niedziele, dma 7 sierpnia br. 
w Dębinie Zamkowej doroczny „Wielki Fes­
tyn", z następującym programem: Uoterja
fantowe, kręgielnia, strzelanie premiowe, kon­
kurs piękności i różne inne niespodzianki.

Bufet doborowy we własnym zarządzie. 
Przygrywać będzie pierwszorzędna kapela. 
Tańce na specjalnie sporządzonem boisku. 
Oświetlente elektryczne. Czysty zysk przez­
nacza się na cele humanitarne.

■ O-'»
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IL Zjazd Stow. Młodzieży Polskiej
w Bujakowie.

W niedzielę dnia 24 bm. odbył się w Buja­
kowie Il-gi Zjazd Stowarzyszeń Młodzieży 
Polskiej.

O godz. 5 rano odbyła się pobudka. Mimo 
niepogody poczęły się jednak zbierać już o 
godz. 8 i pół szeregi młodzieży. O godz- 9 i pół 
■nastąpiła zbiórka wszystkich stowarzyszeń i 
zdawanie raportów. Miejscowy ks. proboszcz 
Górek witał w gorących słowach przybyłe sto­
warzyszenia oraz. gości jak: p. burmistrza Ko­
ja z Mikołowa, ks. patrona okręgowego Madlę 
z Mikołowa i dziękował wszystkim, że mimo 
niepogody licznie n: zjazd przybyli- Następnie 
uformował się pochód, który udał się z dwoma 
orkiestrami na czele do m ejscowego kościoła, 
na uroczyste nabożeństwo, które odpraw ■ na 
intencję zjazdu patron okręgowy ks. Madla.

W czasie nabożeństwa śpiewały miejscowe 
Stów. Młodzieży. Podniosłe kazanie wygłosił 
ks. Madla. Po nabożeństwie pochód udał się 
przez wieś, na plac szkolny, gdzie przemówił 
do zgromadzonych burmistrz i protektor Woj. 
Związku Stowarzyszeń Młodzieży Polskiej P- 
Koj zachęcając wszystkich do pracy dla dobra 
Państwa. Następnie wniósł prezes okręgowy 
p. Wcisło z Mikołowa okrzyk na cześć p. bur­
mistrza jako protektora Wojew. Związku S. M. 
P. Koja. Dalej zabrał głos okręgowy naczelnik 
sportu p. Karuga. który mówił o karności i dy­
scyplinie jaka powinna panować w S. M- P. 
Po wniesieniu okrzyku na cześć Ojca św. Piu­

sa XI. i odśpiewaniu Roty nastąpiła przerwa 
obiadowa. Na zjazd przybyło przeszło 600 dru­
hów, skupionych w 20 stowaizyszeniach z Mi­
kołowa, Ornontowic, Żor. Bujakowa. Orzesza, 
Łazisk Średnich; Paniowa; Makoszowa, Ha­
lemby; Nowej Wsi; Świętochłowic. Knurowa, 
Rybnika; Gierałtowic, Panewnik, Lipin, Kuty 
Laury; Orzegowa; Nowego Bytomia i Byko- 
wmy.

Po południu o godz. 2,30 odbyły się uroczy­
ste nieszpory. Po nieszporach nastąpiła wspól­
na fotografia. Na placu szkolnym koncertowa­
ła orkiestra S. M. P. z Mikołowa. Podczas 
koncertu odbyły się zawody lekkoatletyczne 
i zawody w paiauta pomiędzy S. M- P. Knu­
rów i S. W P. Bykowiną i S. M. P- Gierałto­
wice i S. M. P. Bujaków. Drużyna Knurów i 
S. M- P. Bykovflna swoją naprawdę piękną 
grą i karnością zyskała sympatię publiczności 
i odniosła zwycięstwo. Ponadto odbył się 
bieg na przestrzeni 3C00 metrów. Pierwszy 
przybył do mety p. Rotter z Lipin, późn ei p. 
Henzel z Orzesza, a za nim p. Halama z Mikor 
łowa. Nagrodę otrzymali wszyscy trzej zwy­
cięscy. W skoku w zwyż otrzymał pierwszą 
nagrodę p- Wolny z Bykowiny, drugą nagrodę 
p. Szczysz z Orzesza. W rzucie kuli uzyskał 
pierwsze miejsce p. Hucz (Nowy Bytom) i 
drugie miejsce p. Badura (Nowa Wieś).

O godz. 6 wiecz- odbył się wspólny pod­
wieczorek wydany przez miejscowe Stowa­
rzyszenie Młodzieży Polskiej. Ç>o wyczerpa­
niu programu podziękował miejscowy prezes 
S. M. P. z Bujakowa p. Markefka wszystkim 
przybyłym z dalszych stron, za tak liczne sta­
wienie się na zjazd.

Loteria państwowa.
ILE KOSZTUJĄ LOSY LOTEFJI PAŃSTWOWEJ. A ILE SIĘ WYGRYWA?

Administracja wraz z kosztami i reklam 
ma kosztuje rocznie 4,461.000 zł., reszta 
zaś 8,757.000 zł. to czysty dochód pań. 
stwowy.

Każdy człowiek dąży do polepszenia 
swego bytu. Nic więc dziwnego, że wielka 
część ludzi pragnie dorobić się tanim kosz­
tem, szczególnie, jeśli to nie jest połączone 
z niczyją krzywdą. Jednym z takich spo­
sobów, to gra w loterię.

Wobec wielkiej liczby ludzi, grających 
wszędzie w loterję, prawie wszystkie pań­
stwa europejskie zaprowadziły własne lo- 
terje państwowe. Loterje te mają tę jed­
ną dodatnią stronę: chronią one grających 
od niesumiennej spekulacji. Będąc włas­
nością państwa i pod tegoż kontrolą po­
zostając, zapewniają grającym maksimum 
„solidności spekulacyjnej“.

W Polsce posiadamy również loterję 
państwową. Na rok bieżący przewiduje 
zarząd tej leterji sprzedaż w 5 klasach
906.000 losów, po 40 zł., za ogólną sumę
36.240.000 zł. Z tego widzimy, że co trzy. 
dziesty człowiek w Polsce gra w loterię. 
Z tej ogólnej wymienionej sumy przypada 
na wygrane losy 28.992.000 zł. Ponieważ 
jednak od tych wygranych władza loterii 
państwowej bierze 20 proc. .prowizji, co w 
danym wypadku wynosi 5,798.000 zł., prze­
to faktycznie wygrane i wypłacone sumy 
wynoszą 23,194.000 zł. Z wpłaconych frdy 
przez grających sum. wygrywają oni 64 
proc., Reszta zaś, 36 proc., idzie na koszty 
administracyjne oraz jako czysty dochód 
do skarbu państwa.

We wczorajszym „Głoste Prawdy , 
tak bardzo zbliżonym do kół rządowych 
1 w rządowej „Epoce“ ukazały się je­
dnobrzmiące artykuły, mogące nasunąć 
dużo refleksy). Tyczą się one. bytu u- 
rzędników państwowych i można dopa­
trzeć się w nich wyraźnej insynuacji, że 
znowu nasi urzędnicy nie mają czego 
tak bardzo narzekać na swój los, ponie­
waż w Austrji uposażenie urzędników 
jest gorsze, niż u nas, a w Czechosłowa­
cji również kilka pozycyj płac urzędni­
czych wykazuje cyfry niższe, niż równo­
rzędne im pozycje ” naszej skali .pobo­
rów. W dalszym - -igu pisma te przyta­
czają graficzną tabelkę na poparcie 
swoich wywodów.

Otóż powiedzieć trzeba jedno, że: 
1) tabelka taka niczego nie dowodzi 
jeszcze, albowiem nie uwzględnia ona 
kosztów utrzymania, a tylko podaje su­
che cyfry płac, 2) iż należy sie w naj­
wyższym stopniu dziwić, że pisma, sto­
jące tak blisko rządu, któremu interes 
swoich urzędników powinien leżeć bar­
dzo blisko serca, cynicznie insynuują, że 
u nas nie jesr tak źle. bo.*, gdzieindziej 
jest gorzej... Jest to wstrętne i obłudne, 
bo czyż może być pociechą dla naszego 
urzędnika państwowego, znajdującego się 
w rajckropriejszych częstokroć warun­
kach materialnych, że gdzieś, w innem 
państwie jego kolega mniejsze jeszcze od 
niego pobiera pobory?!... Czy głodny 
żołądek tern się zadowoli?!... Czy wie­
dząc o tern, łatwiej będzie urzędnikowi 
odziać siebie i swą rodzinę i dać odpo­
wiednie wykształcenie swym dzieciom?!

Nie panowie Stpiczyńscy i Grosster- 
nowie: nie tędy droga! Insynuacje 'takie 
są conajmniej wstrętne!

—A-

Program radiowy
na sobotę 30. bm.

Warszawa 1.111. . ,
12 Komunikaty. 19,15—19,35 Rozmaitości. 

19.35—20 Odczyt. 20—20,15 Komunikat rolni­
czy. 20,15 Transmisja z „Doliny Szwajcar­
skiej“. 22 Komunikaty. 22,30—23,30 Transmi­
sja muzyki tanecznej z restautacji „Rydz .

Kraków 422.
15— 19 Regaty w Bydg-szczy. 19 Odczyty. 

20 -20,15 Komunikaty. 20,15 Transmisja z War­
szawy.

Poznań 270. . . .
13 Notowania giełdy. 19 Transmisja kon­

certu z „Wielkopolanki“. 19—19,15 Nadpro­
gram. 19,15—19/0 „Przegląd rzeczy cieką- 
■wych z całego świata“ — wygi. p. M. Melina^ 
19,40—20 Komunikat" gospodarcze. 20—20,25 
Odczyty. 20,30—22 Koncert wmozorny.^22,20 
do 24 Transmisja Koncertu z „Carltonu*.

Wrocław 322,6.
16— 30—18 Koncert popołudniowy. 22,15—24 

Muzyka taneczna.
Praga 348,9.
17 Koncert. Utwory Mozarta.
Londyn 361,4.
18 Kwarteit z Daventry. 19,30 Koncert po­

pularny (Orkiestra i baryton). 22,35—24 Jazz­
band z hotelu „Savoy“.

Berlin 483,9.
17— 18,30 Koncert popołudniowy kwartetu 

Hansa Ra-ie. 22.30—0,30 Muzyka taneczna or­
kiestry kameralnej Beece.

Paryż-Clichy (Radio-Paris) 1750.
12,30—14 Koncert orkiestry Locatelli. ?" 30 

Koncert galowy zorg. przez dziennik „Le Ma­
lin“. i

Z sa^i sądowej w Katowicach.
NOCNY GOŚĆ.

W grudniu ub. roku na terenie hu-iy cyn­
kowej w Welnowcu krótko po północy stra­
żak pilnujący zauważjł jakąś podejrzaną fi­
gurę, skradającą się pomiędzy zabudowaniami 
a zdążającą do skiadu cynku. Strażak, poza- 
mvkawszy poprzednio wszystkie przejścia, 
ruszył w pogoń za tajemniczą osobą i wkrótce 
nocnego gościa ujął. Był to Marcin Osta­
szewski, bezrobotny z Wełnowca. Oskarżony 
o usiłowaną kradzież, stanął Ostaszewski 
dnia 27 lipca br. przed sądem powiatowym

WŁAMANIE SIE DO SKŁADU.

w Katowicach i zaprzeczył kategorycznie, 
aby on miał zamiar cośkolwiek skraść na 
hucie. Przyszedł tylko w odwiedziny do swe­
go kolegi, żabiego na tejże hucie i tylko — 
może nieco zadługo zasiedział się z nim w 
miejscowej kantynie. Zeznania jednak tego 
świadka były zupełnie sprzeczne z obroną 
oskarżonego.

Sad uznał oskarżonego winnym występku 
zakłócenia spokoju domowego i skazał go na 
1 tydzień więzienia.

Dnia 2 czerwca br. policja w Katowicach 
została powiadomiona, że do pewnego składu 
z galanterią na ulicy Woiewódzktei popeł­
niono włamanie w nocy z 1 na 2 czerwcu. 
Włamano się do składu z piwnicy, prz-czer 
złodzieje wyłamali wieiki otwór w poćłodze 
i tym otworem zdążyli wynieść różrych to­
warów za sumę około 3.000 złotych. Po krót­
kich poszukiwaniach policja wkrótce wpadła 
na trop złodziei, lecz głównego sprawcy, nie­
jakiego Locha, już nie udało si? ująć. gdyż 
zbiegł prawdopodobnie zagrań cę. Razem 
z nim uciekła tez jego narzeczona, niejaka 
Natalia Tomaszewska, u której przechowy­
wano przez jakiś czas skradziony towar. Za­
aresztowano natomiast wszystkich jego wspól­
ników i pociągnięto do odpowiedzialności są- # 
dowei wszystkich tych, którzy kupowali od j 
nich skradzione towary. *

Dnia 28 lipca br. przed sądem powiato­
wym w Katowicach stanęli oskarżeń5 o kra­
dzież Karol Bednarczyk Paweł Danisz, Got- 
hard Ksciuk, Tomasz Mikosz. Karol Laksztein, 
Komrs Józef i oskarżeni o poplecznictwo i pa­
serstwo 12 innych oskarżonych.

Po przeprowadzeniu rozprawy sąd skazał 
oskarżonych Karola Bednarczyka i Tomasza 
Mikosza na 8 miesięcy więzienia, oskarżone­
go Pawła Danisza na 3 miesiące wiezienia, 
oskarżonego Gotharda Ksciuka, Karola Lak- 
szteina, Józefa Kornasa i Józefa Pielorza na 
1 miesiąc i 5 dni więzienia, oskarżoną Joannę 
Bednarczykową na 35 złotych grzywny i Mar­
tę Jan na 70 złotych grzywny, 3 oskarżonych 
o paserstwo sąd uwolnił, natomiast iinrxh 
oskarżonych o paserstwo skazano na 2 dni 
wiezienia, która to kare zamieniono im na 
giZywnę w kwocie 10 złotych.

Ze stowarzyszeń.
* Z ruchu Nar. Zw. Pow. 1 b. Żołnierzy.
Siemianowice: Zebranie miesięczne ota

Nar. Zw. Powst. i b. Żołn. odbędzie , i? dnia 
31 bm. o godz. 14 v lokalu p. Generlicha.

Przy tej sposobności przypomina sie człon­
kom uchwałę Zarządu koła W myśl której 
każdy członek traci członkowstwo o ile wię. 
cej jak trzy razy z rzędu opuści zebranie

Brzozowiec: Zebranie miesięczne koła Nať 
Zw. Powst. i b. Żołn. Brzozowice odbędzie 
się dnia 31 bm. o godz. 13.30 w lokalu p. Kap­
tury. . , ,

, Viel ki Chełm: Zebranie miesięczne Koła
Nar. Zw. Powst. i b. Żołn. odbędzie się dnia, 
31 bm. o godz. 17 w lokalu p. Pyroika. 7 Za­
rządu Głównego przybędą prezes Mjr. w st, 
sp. Wincenty Karski i Sekretarz gen. Brodnie­
wicz Jan.

Chwałowlce: Zebranie organizacyjne Nar.
Zw. Powst. i b. Żołnierzy odbędzie Sie dniâ 
31 bm. o godz. 15 w lokalu d. Tyla.

Stary Bieruń: Zebranie sympatyków Nar. 
Zw. Powst. i b. Żołnierzy odbędzie się dnia 
31 bm. o godz. 13 w lokalu p. Pinoc". Z ra­
mienia Zarządu Głównego pi sybędą prezes 
Mjr. w s't. sp. Wincenty Karski i Sekretáři 
gen. Jan Brodniewicz.

Bogucice: Koło Nar. Zw. Powst. i b. Zuîn. 
urządzą dnia 31 bm. wycieczkę do Tychów. 
Zbiórka wszystk'ch członków o godz. 7 rano 
na Placu Sportowym w Bogucicach przy uL 
Sztygarskiej. Wymarsz do Katowic wspólnie 
z bratniemi organizacjami o godz.^ 7.30 rano 
do pociągu odjeżdżającego do Tychów o godz. 
8.18 rano.

Koło bogucickie postarało się w D. K. P. 
o specjalne wagony dla wyjeżdżających jak 
również o bilety wycieczkowe. Powrót z Ty­
chów nasiąpi w specjalnyh wagonach wie­
czorem do Katowic.

Miedźna; Mieś ęczne zebranie koła Nar. 
Zw. Powst. i b. Żołn. odbędzie sie dnia 31 
bm. o godz,, 15 w lokalu p. Szafrana. Z ra- 
miema Zarządu Powiatowego przybędzie pre­
zes dyr. Stanisław Krzyżowski z Pszczyny.

Gilowi ;e: Miesięczne zebranie kota Nai.
Zw. Powst. i b. Żołnierzy odbędzie się dn a 
31 bm. o godz. 15 (wspólnie z kołem Miedź­
na) w Miedźni w lokalu p. Szafrana. Z ra­
mienia Zarządu Powiatowego przybędzie pre­
zes Stansław Krzyżowski.

* Z ruchu Chrześcijańskich Zw. Zawodo­
wych.

Związek Górników.
Oddział Huta Jerzy urządza ćnia 31 bm, 

zebranie miesięczne w sali p. L.poka o godz. 
5 po poi. Ref. p. Muslol.

Oddział Siemianowice Ratowniczych Ko­
palnianych urządza w niedzielę zebranie w 
sali p. Wzatka o godz, 7 po poł. Ref. p. Mu­
slol.

W Zawodziu kilku bezrobotnych kolegów, 
zdobywszy gdzieś większą gotówkę, i rządziło 
sobie zabawę. Cała zabawa polegała oczy­
wiście na tem,- że popili się srodze i wędro­
wali od jednego szynku do drugiego. Om ę- 
dzy spita kompania byli też Robert Matla­
chowski i Piotr Grela, obaj z Zawodzia. Idąc 
droga Grela zaczął dokazywać i naprzykrzać 
się towarzystwu. Szczególnie śmiał się z Ma­
łachowskiego, który zapłacił większy rachu­
nek w szynku i byl z tego powodu .lie w hu­
morze. W pewnej chwili Maltlachowski wycią­
gnął nóż i pchnął Grelę w pierś. Pod wpły­
wem alkoholu Grela nawet w pierwszej chwili 
nie poczuł uderzenia, lecz zrobiwszy kilka 
kroków padł i wyzionął ducha. Lekarz skon­
statował, że nastąpiło przebicie głównei ar-

N0Ż W SERCE PRZYJACIELA.
zaaresztowała Małachowskiego i osadzono go 
w areszcie śledczym.

Dnia 29 lipca br. przed d.ugą izba kamą 
S. O. w Katowicach Matlachowski przyznał 
się z zupełnym spokojem do czynu. Tłuma­
czy się. że bronił się. gdyż został przez Grelę 
napadnięty z tyłu. Między inneml wyjaśniło 
się na rozprawie, że Matlachowski znany jest 
w Zawodziu ze swego porywczego charakte­
ru i że zawsze podczas bójki używa noża. 
Nawet swych braci rodzonych pokłuł podo­
bno nożem podczas jakiejś bójki. Podejrze­
wają go (też i o inne zabójstwa w Zawodzili. 
Sad uznał oskarżonego winny zbrodni zabój­
stwa z § 223 i 226 u. k. n. i skazał go zgo­
dnie z wnioskiem prokuratora na 4 lata cięż­
kiego więzienia. Oskarżony z całym sroko-

terji w pobliżu serca i śrmerć musiała nastą- i jem przyjął wyrok, a nawet wywodząc z sali, 
pić natychmiast. Policja tegoż dnia jeszcze I uśmiechał się. Wukas.

Rozmaitości ze świata.
SEKRET WIECZNEJ MŁODOŚCI I PIĘKNO­

ŚCI*
Miss Fanny Ward, amerykańska aktorka, 

licząca 60 lat, wygądająca na 25 i utrzymują­
ca, że czuje nie więcej niż 20. wygłosiła w 
londyńskiem „Coliseum“ odczyt na temat: w 
jaki sposób kobieta może mieć „3 razy po 20 
lat“, a wyglądać i czuć się jak podlotek.

Wskazane przez nią przepisy utrzymania 
wiecznego piękna i zdrowia są następujące: 1) 
pić dużo zimnej wody, 2) używać płynnego 
goldcremu, zamiast mydła do mycia twarzy. 
3) couziennie z rana wycierać twarz i szyję 
kawałkiem lodu. położonym na płótnie, lub na 
ręczmku. 4) nie jadać białego pieczywa, 5) l- 
żywać bardzo mało masła i cukru, 6) jadać 
jaknajwięcej mięsa, 7) spać. leżąc na prawym 
boku, 8) a nadewszystko utrzymać dobry hu­
mor. gdyż zainteresowanie życiem jest domi­
nująca nuta melodii młodości.

Czy trzeba dodawać, że gmach Coliseum 
byl przepełniony słuchaczkami, żądnemi usły­
szenia z ust fenomenalnej młodziutkiej starusz­
ki, czemu zawdzięcza zachowanie w tak póź­
nym wieku dziewiczej urody?.

PRZYMUSOWA ZABAWA.
Na placu w Paryżu stoją przed karuzelą 

papa z synkiem. Ojciec, w dobrym humorze, 
proponuje wspaniałomyślnie dziecku przejażdż­
kę na drewnianym koniku, chłopak krzywi się 
niemiłosiernie. Papa nalega, synek protestuje 
coraz energiczniej, aż w końcu ojciec, waląc 
dotkliwie dziecko, sadza ryczące z bólu i stra­
chu na konika i, w chwil) gdy karuzela poczy­
na się kręcić dodaje:

Masz. wstrętny bachorze, nauczkę! Na 
przyszłość będziesz się już umiał bawić!

REKÓW) BEZSENNOŚCI.
Chorobliwa msnja rekordów nie daje lu­

dziom spać. Dosłownie pojął to obrazowe po­
wiedzenie pewien obywatel miasta San-Anto- 
nio w tSanach Zjednoczonych, który, uniesio­
ny głupią ambicją, postanowił zdobyć czem- 
pionat bezsenności. Dzięki wypiciu 3 dużych 
filiżanek czarnej kawy i wypaleniu 720 papie­
rosów zdołał on spędzić 150 godzin bez zmru­
żenia powiek. Popis jego miał takie powodze­
nie, że zdecydowano zorganizować turniej ce­
lem pobicia tego rekordu'

Niema kresu głupoty ludzkiej..j

Zróbcie fahl g est.
Przyjemnie jest. jeżeli kobieta Stojąc przed 

lustrem widzi, że ma białą cerę, na skórze nie 
ma żadnego włosa, a nie używa brzytwy, gdyż 
po użyciu brzitwy skóra grubieje î pozosta­
wia czarne punkty, albo czerwienieje.

Trzeba nałożyć na owłosione miejsce trosz­
kę pachnącego „Taky“, tyle Ile wychodzi przy 
lekkierr. naciśnięciu tubki, a za 5 minut znikną 
włosy z tego miejsca, w którem nie chce się 
je mieć. Skóra będzie biała i miękka, gdyż 
krem „Taky“ niszczy włos do korzenia i nie 
pozostawia czarnych punktów. Krem „Taky“ 
jest ekonomiczny, nieszkodliwy i nie wysycha 
w tubce*

Obecnie na całym świecie wszystkie kobie­
ty które chcą być eleganckie używają kremu 
„Taky“. .

Zróbcie próbę 'eszcze dzisiaj, a jeśli ktÓTa 
z pań nie będzie zadowoloną otrzyma pienią­
dze z powrotem.

Należy zrobić próbę zaraz, dzisiai Jeszcze, 
gdyż nic się řtzez to nie straci, bo gdyby śro­
dek ten zawiódł i nie wywołał zupełnego za­
dowolenia. gotowi jesteśmy za zwrotem tubki 
zwrócić pieniądze.

Do każdej tubki dołączony jest kwit gwa­
rancyjny.

„Taky“ można nabyć we wszystkich sto­
sownych sklepach w cenie zł. 5 za tubkę.

Generalne przedstawicielstwo: A. Bomsteln 
et Co. Gdańsk, Boettchergasse, 23—27. Tel, 
Gdańsk 66—14. Konta czekowe: P K- O. Po­
znań 207 170,

Tylko przy tubkach z nadrukiem firmy: A. 
Bornsteln et Co. dołączony jest w języku pol­
skim sposób użycia 1 tylko za te gwarantu 
jem".

„Taky“ jest francuskim produktem fabry­
kowanym i patentowanym we Francji.“
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Jak wiadomo, poprzednia rada m. siol. War­
szawy wybrała specjalną komisję, która miała 
zbadać sprawę budowy kolei podziemnej w 
Warszawie. Projekty budowy takiej kolei są 
już w zasadzie goiowe; należy jedynie rozpo­
cząć studia nad podkladem geologicznym sio- 
licj.

Projekty te wyglądają następująco: pier­
wsza linia przyszłej kolei podziemnej biegłaby 
z północy ku południu w połączeniu z elektry- 
iikowanemi kolejami dojazdowemi; rozpoczy- 
mnlaby się od Młocin, (poza miastem), i szła 
dalej pod ulicami: Pokorną, pl, Muranowskim, 
Bielańską, Wierzbową, pl. Saskim, Krakow- 
skiem Przednreściem. Nowym Światem, Aleja­
mi Ujazdowskiemi, pod przyszłą aleją Sejmo- 
H (między ul- Nowowiejską i al. Szucha), da­

lej w kierunku zachodnim pod polem wyśclgo- 
wcm, y stronę Ochoty do linii kolei elektrycz­

nej Warszaw a-Grodzisk.
Druga linja kolei podziemnej brałaby swój 

początek na pl- Saskim, biegłaby potem pod 
rozszerzoną ulicą Karową, przez dolną kondy­
gnację przyszłego mostu u wylotu tej ulicy, na 
Pragę do Dworca Wschodniego kolei państwo­
wych. Z drugiej sťony, linja ta, zaczynając 
sie na pl. Saskim i biegnąc pod ogrodem Sa- 
Skiin. ulicami Marszałkowską. Puławska — 
docierałaby w południowe okolice miasta.

Trzecia linja przyszłej kolei podziemnej 
iównież brałaby początek z pl. Saskiego, a po­
tem biegła pod ogrodem Saskim, ul. Żelaznej 
Bramy, Graniczną, pl. Grzybowskim, Twardą, 
Ze a zna. Dworcem Ce ralnym, skąd dalej pod 
i-olem Mokotowskiem (prostopadle do linji Nr. 
1); dalej linja ta okala Mokotów, zwraca się 
na lewo za Królikarnią i Wierzbnem ku Czer­
niakowskiej, Powiślu (ul. Dolną i Karową), 
wracając drogą okólną na pl. Saski, obsłuży­
wszy centrum, południe i wschód stolicy.

W związku z temi projektami kolei podziem­
nej. pod pl. Saskim projektowane jest zbudo­
wanie 3-y piętrowej, niewidoczne: z zewnątrz 
stacji, która dotknie terenów pod sądem woj­
skowym. komendą miasta itd. Piętra będą po­
łączone schodami ruchomemu

Przeprawa na Pragę projektowana jest 
przez nowy most od ul. Karowej o dwóch .po­
ziomach, górnym dla ruchu konnego i piesze­
go. dolnym — dla pociągów kolei pcoz'emilej. 
Ulica Karowa byłab’r rozszerzona, à istniejący 
ślimak zrównany byłby z Krakowskiem Przed­
mieściem.

ZE SPORTU.
•“-O*“*

PLAKATY I DYPLOMY SPORTOWE.
Plakaty i dyplomy sportowe spro­

wadzają nasze towarzystwa z Nie­
miec, w dodatku przeważnie w drodze 
nielegalnej. Wydawnictwo nasze, zapo- 
znawając się z tą bolączką, postanowiło 
wydawać plakaty i dyptamy .polskie, 
które w niczem nie ustępują wyrobom 
niemieckim a w dodatku są tańsze. W 
serji naszej wyszły ostatnio dwa plaka­
ty. według rysunku znanego malarza 
artysty Kellera. Plakaty te są trzyko- 
lorowe. Jeden przedstawia grę w piłkę 
nożną o którą walczy dwóch footbali- 
stów, drugi należy do i ajładniejszych 
plakatów lekkoatletycznych, przeds ta- 
wiając moment biegu przez płotki. Głó­
wna sprzedaż plakatów i dyplomów, 
drukowanych w „Porc/nji“. mieści się w 
firmie J. Paczkowski i Synowie, Kato­
wice, ul. Warszawska 27.

TRENINGI LEKKOATLETYCZNE.
Bezpłatne treningi lekkoatletyczne sporto­

we, dostępne dla wszystkich, odbywają się 
staraniem „Ośrodka Wychowania Fizycznego“ 
w Katowicach na boisku Policyjnego K. S- 
Każdy chętny fest mile widziany. Treningi 
dla kobiet również codziennie, specjalnie w 
poniedziałki i czwartki. Korzystanie z ooiska 
i z sprzętów jest bezpłatne. Kandydaci winni 
poprzednio zgłosić się na boisku dr prowadzą­
cego ćwiczenia. Ogólne kierownictwo trenin­
gów leży w rękach .p. kpt. Uhacza, któremu 
pomocą służą znani sportowcy: Kisieliński,
Majorczyk, Kierot. Hadamik i Rogowski.

fc—ů-e —*

KLUB CYKLISTÓW . WIREK" W NOWEJ- 
WSI.

W dniu 7 sierpnia organizuje K. C. „Wi­
rek “ ogólno polskie iáwody kolarskie na 
przestrzeni 130 km. W zawodach udział brać 
może każdy cyklista, zorganizowany w Pol­

skim Związku Kolarskim. Wpisowe wynosi 
2 zł. Zgłoszenia przyjmuje p. Krebs, Nowa- 
wieś, ul. Karola Miarki 25. Dla zamiejscowych 
zarezei wowane zostaną bezpłatne kwatery. 
Zawody kolarskie odbędą się o wartościowe 
nagrody honorowe. Pierwsza nagroda jest w 
wartości 250 zł., druga 200 zł., trzecia 170 zł., 
czwarta 150 zł., piąta 125 zł., oraz dalsze 10 
nagród w ogólnej wartości 820 zł.

Nagrody ofiarował Ko mře i Honorowy, 
w którego skład wchodzą: dr. Grażyński wo­
jewoda śląski, dr. Seidler, starosta katowicki, 
p. Wyglenda, nacz. gminy Nowawieś, dr. 
v. Griinau gen. konsul Niemiec, p. Trever kon­
sul Francji, p. Gerechter konsul Brazylii, dyr. 
Mauve konsul Szwecji, p. Ross wicekonsul 
Anglji. dr. Toms wicekonsul Czechosłowacji, 
dr. Foni kiei. konsulatu Włoch, p. Künzel kier. 
Konsulatu austr’ackiego. kupiec Bernhardt i 
budowniczy Wojaczek.

—. oOo ».

K. S. „WAWEL** NOWAWIEŚ.
W niedziele odbędzie się na boisku K. S. 

„Wawel" ciekawy mecz footbalowv o mi­
strzostwo Ligi poci«.kr- ~u Król. Huckiego nie- 
dzv drużyną K. S. „Wawel“ a druż. K. S. 
„Siavia“ Ruď\

Na niedziele dira 7 sierpnia, poszukuje K. 
S. „Wawel" odpowiedniego irzeciwnika. 
Zgłoszenia kierować na adres: Wiktor Mań­
ka. Bykowina 3. Telefon: Kochłowice 11.

REPUFZENTACYJNE ZAWODY KATOWICE 
— KRÓL. HUTA.

W dniu 15 sierpnia odbędą się zawody re- 
nrczcntacyjne podokręgów Katowickiego — 
Król. Huckiego. Drużyna katowicka wystąpi 
w następującym składzie: w bramce: Wezer 
(1FC.): obrona: Ligoń (1FC.) i Schürer („23“ 
Murcki); pomoc: Kowoll (1FC.), Pawlik (09 
Mysłowice) i Fcrd^r (Orkan Wielka Dąbrów­
ka); atak: Schrey (1FC.). Jończyk (1FC.),
Pośpiech (1FC.). Rałka (09 Mysłowice) i Bo­
żek (09 Mysłowice).

—».-o-o*——

Tylokrotnie zwracaliśmy uwagę Szart. 
Czytelnikom I Abonentom „Polonii", że re­
dakcja nie oapowłada listownie, a le- 
dynie w rubryce „Odpowiedzi Redakcji". Dla­
tego też nadsyłanie -raczków pocztowych na 
odpowiedź lest zupełnie zbyteczne 1 nadesłane 
niepotrzebnie znaczki używane sa na cele fi­
lantropijne.

• . *
L. S. Mszlraia, 10.000 marek' niemieckich, 

równa się sumie 500 zł. 3.000 marek n endec­
kich. równa sie sumie 272 zl.

B. G. Katowice. Należy się panu kwota 90 
złoh Należy wystąpić ze skargą przeciw fir­
mie.

Stafy abonent w Lublińcu. 4000 koron aus­
triackich równa się sumie 4000 zł. Druga spra­
wa jest przedawniona.

Czesław M. Król. Huta: Miasto Chełmża 
na Pomorzu liczy OKrągłe 10200 mieszkań­
ców. wtem katolików 8970, ewang. 1140, żyd. 
70; według narodowości: polaków 9200, nieme. 
1000.

Jan PI. Nowy Bytom: Wniosek o pożycz­
kę budowlaną można zgłosić do Śląskiej Rady 
Wojewódzkiej w Katowicach. Trzeba załączyć 
wvc'ąg hipoiteczny. wniosek, rysunek i kosz­
torys budowli.

T. M. Szeroka: Radlimy zgłosić się do
Wydziału Administracyjnego przy Woje­
wództwie Śląskiem w Katowicach ulica Wo­
jewódzka.

P. Antoniemu H. w Brzezin. Zdjęcie b. sła­
be, szare. Spróbujemy w przyszłym tygodniu.

..Związek Księgowych w Polsce". Zaszło 
chyba nieporozumienie? Piszą Panowie, pro­
sząc o zamieszczenie wzmianki, a „wzmian­
ka" ta ma rozmiar półtorej strony „Polonii".

P. Wilhelmowi B. w Pietrz'owicach. Ra­
czy się Pan zwrócić listownie do dra Siano- 
rzęckiego w Katowicach ul. III Maja 33, któ­
ry wskaże panu, jakie podręczniki esperanc- 
kie i gdzie należy kupić.

Wiadomości gospodarcze.
i

J TARGI O NAFTĘ ROSYJSKA.
' Zerwanie stosunków dyplomatycznych nię- 
Özy Londynem a Moskwą rozlega sie olitecnie 
bardzo silném echem w kołach „Hafciarskich“.

iWj-buchI poważny zatarg pomiędzy anglel- 
sko-holenderską grupą Royal Duth Shell z je­
dnej strony, a Standard Oli Company New 
Jork z drugiej strony. Prezes syndykatu an- 
gielsko-holenderskiego Sir Henry Deterding 
piętnuje ostro konszachty, jak je nazywa, gru­
py amerykańskiej, prowadzone z rządem hol- 
szewickienr, zarzucając Amerykanom dwuli­
cowość, zwłaszcza że przeciwko interesom 
naftowym z Rosją sowiecką wypowledzrło 
się nawet zjednoczenie amerykańskich Izb 
handlowych. Syndykat amerykański zawarł 
mianowicie z Syndykatem Naftowym sowiec­
kim umowę o dostawę 100 tysięcy tonn nafty 
rocznie dla portów maloazjatyckich i indyj­
skich* W kołach moskiewskich patrzą na za­
targ z zadowoleniem, dopatrując się w nim 
walki konkurencyjnej o naftę res$Hską. Panu­
je też w Moskwie radość, że udało się, jako­
by, przełamać blokadę gospodarczą, zawieszo­
ną nad Sowdepją przez Anglję łącznie z zer­
waniem stosunków dyplomatycznych. Bol­
szewicy dowodzą, że umowa z grupą amery­
kańską jest dowodem nierealności tej blokady, 
stojącej rzekomo w przeciwieństwie do intere­
sów rozwoju gospodarki światowej.

Dla wyjaśninia dodać należy, to wielkie 
izłoża nafty na Kaukazie należały dawniej w 
lwiej części do cudzoziemców, I, że bolszewi­
cy wywłaszczyli ich w Baku i Kresnej, „na- 
cjonallzując“ tamtejsze studnie wiertnicze.

W przeciwieństwie do Kzh wywodów mo­
skiewskich nazywa Deterding zawieranie z 
bolszewikami o dostawę nafty z tamtych zra­
bowanych źródeł — pójściem na rękę sowie­
tom i pośrednio wspieraniem ich roboty wy­
wrotowej, a po drugie rzeczą niemoralną, bo 
korzystaniem z dóbr zrabowanych cudzoziem­
com. J' 1
SOY/IETŸ 7 ÄMTER TA JA PR7FJAĆ TURECKI

MONOPOL SPIRYTUSOWY.
„Deutuhe Destilátem Zeiiung“ poi" uje wia- 

3cr iość z Moskwy, jakoby rząd sowiecki za­
mierzał podjąć sic zad ąnia przejęcia Monopolu 
Spirytusowego w Turcji po Polskim Syndyka­
cie Spirytusowym. Fonna'nych wiadomości o 
prze.ęclu tureckiego Mor opolu Spirytusowego 
przftz trąd sowiecki jeszcze nie było. W Ro­
sji sowieckiej zwracają uwagę na to, że poło­
żenie geograficzne Rosji przedstawia większe 
możbwości dla rządu Sowietów _ wykonania 
JVlo iopolu Spirytusowego w Turcji, aniżeli dla 
Polski. Samo zaopatrzenie się w surowce, w 
-?zie gdyby były urządzone gorzthve w Tur­
cji było znacznie prostsze z Sowietów, aniżeli 
f Polski.

HANDEL POLSKO-ROSY I? ..
W czerwcu br. przybyło z R-'sjl Sowiee- 

klęl <to Polski 3 065 wagonów różnych towa­
rów, i czego przeszto 2000 rosyjskiej rudy 
że a’zirej, 7Cd Wagonów zboża i owsa. zaś re­
szta trauis.iortów składa się z ładunków drob­

nicowych. W tym samym okresie wysłano z 
Polski do Rosji 149 wagonów towarów głów­
nie maszvn rolniczych, cynku, żelaza, blachy i 
ołowiu.

HANDEL POLSKO-ŁOTEWSKI.
W ciągu czerwca br. przybyło z Lcrtwy do 

Polski 354 wagonów różnych towarów — 
głównie szmelcu żelaznego ł żelaza oraz zbo­
ża. W tym samym miesiącu eksport z Polski 
do Łotwy wyraził sie cyfrą 1000 wagonów 
towarów, z czego przeszło 430 wagonów 
drzewnych ł 310 Wagonów. Reszta przypada 
na drobne transporty skór, soli, cementu, że­
laza. jaj, i ładunków drobnicowych.

KURSY POŻYCZEK POLSKICH NA GIEL- 
riZIE W NOWYM JORKU.

W tygodniu 18—23 bm. notowano następu­
jące kursy pożyczek polskich na giełdzie w 
Nowym JoTku: 8 proc, pożycaka Dillona 1925 
r.: kurs najwyższy — 96 1 trzy czwarte (w 
tygodniu poprzednim — 96 i siećrm ósmych), 
kurs najniższy 96 i >edna ósma (w tygodniu 
poprzednim — 96 i jedna czwa.ta), ultimo — 
96 i jedna czwarta (w tygodniu poprzednim 
96 i pół), obroty — 222 00 (w tygodniu po­
przednim — 214000): d proc. pożyczka dola­
rowa 1920 r.: kurs najwyższy — 80 1 pół (w 
tygodniu poprzednim 80 i pięć ósmych), kurs 
najniższy — 80 (w tygodniu poprzednim 80', 
ultimo — 80 i jedna ósma (w tj godniu po­
przednim — 80 f pięć ósmych), >brofv — 
25 000 (w tygodniu poprzednim — 20 000).

KREDYT DLA BANKU DYSKONTOWEGO 
w NIEMCZECH.

Z Nowego Jarku donoszą oficjalnie, fż 
amerykańska grupa bankóiw, do której na(eżv 
„Internationale Acceptance Bank“ i najważ­

niejsze bar,ki handlowe w Nowym Jorku, o- 
łwo.zyty Bankowi Dysk< iłowemu w Niem­
czech iGclddiükonto Bank) na skutek inter­
wencji prezydenta Banku Rzeszy dr. Scftach- 
ta, kredyt w wysokości 30 milionów dolarów.

HÖEVER PRZECIW POŻT ;ZKOM DLA 
OBCEGO PRZEMYSŁU POTASOWEGO.
Amerykański minister handlu Hoever o- 

świadczył, że jest przeciwny wszelk!m po­
życzkom na rzecz obcego przemysłu potaso­
wego. Z tego powodu przeciwny jest on po­
życzce 5 milionów dolarów, która chce udzie­
lić firma Dillon Read et Co. Sowietom dla 
eksploatacji złóż . potasowych. Ponadto .o- 
świadozył Hoever. iż jest również przeciwny 
planowanej pożyczce 25 milionów dolarów, 
którą chce udzielić pewna grupa bankowa 
Sowietom.

KONSUMPCJA MIEDZI W STANACH 
ZJEDNOCZONYCH A. P.

Według statystyki „American Bureau of 
Metal“, przemysł automobilowi skonsumował 
w 1926 r- 2Ö5 600 00C funtów miedz’. Ogólna 
konsumpcja miedzi w Stanach Zjednoczonych 
Ameryki Półn- wyniósła 1804 000 000 funtów. 
Przemysł automobilowy zużytkował wiec 11.3 
proc., przemysł elektryczny 44,5 proc. całe) 
produkcji miedzi.

BANK POLSKI ODDZIAŁ W KATOWICACH
platit w dniu 29 bm. za:

Doi. amerykańskie 8.91 8.88 8.87
F. angielskie 43.33 43.24
Fr. szwajcarski“ 171 82 17 *.48
Fr. francuskie 3*86 34.79
Fr. belgijskie 24.75 24.70
Liry włoskie 48.35 48.25
Flor. holend. 357 60 356.88

Korony czeskie 26.45 26.40
Korony szwedzkie 238.50 238.02
Korony duńskie ^ 23— 237.52
Korory norweskie 230— 229.34
S. austriackie 125.59 125.34
Mk. niemieckie 211.90 211.48
Pol. kanadyjskie 8.S9 R.85
Gd. gdańskie 172.45 172.11
1 gram zlota 5.92
1 gram srebra 0.152
1 złoty w złocie 272.30
1 Mk. niem. w złocie 2.1270435

GIEŁDY PIErEŻNE.
Warszawa 29 7. (PAT). Papiery pań­

stwowe. 5 proc. potyczka konweia. 62-00. do- 
larówka 54.25—54.00, pożyczka kolejowa 102-50 
—103.00, pożyczka kolejowa konwers 61.00, 
8 proc. listy zastawne Banku Gospodarstwa 
Krajowego 92.00, 3 proc. listy zastawne 
Państw. Banku Rolnego 92.00.

Warszawa 29 7- (PAT). Akcje: 3ank 
Dyskont 130.00. Bani: Polski 139.00, Bank Sp. 
Zarobkowych 79.00—80-00. Bank Zjedn. Ziem 
Polskich 3.30, Częstocice 2.90, Warsz- Węgiel 
88.50- 90-50, Lilpop 28.00. Cegielski 38.50. Mo- 
drzejów 9.00, Ostrowiec 73.00—77,00, Rudzki 
2-25- -2.30, Starachowice 55-75—56.25—56.00, 
Zaw'ercie 33.00. Żyrardów 16.75, Borkowski 
3.15. Nobel 48-00—'8.50.

Berlin 29 7. PAT. Dewizy wschodnie! 
Wypłaty na Warszawę 46,90—47.10, na Ka­
towice 46-925—47.125, na Poznań 46.85—47.05, 
aa Bukareszt 2.564—2.576, na Rygę 80.78— 
81.12, na Kowno 41.35—41.54, na Rewel 1 117 
—M23, złoty. noty większe 46.775— 
47.175, złoty, noty mniejsze 46.70—47.10.

Odpowiedzialny redaktor: 
Sftnlsljw Notât KałowkHL

MOTOWMIWA DEWIZ z dnia 89. VII. 1921 w.
DEWIZY

St
op

a
dy

sk
. Parytet 

w zł.
Notow.

za
w Warszawie Kawal­

cach

**)
CdałlikD Karlinie bondynts

Howym

lorka
Parysa Pradze Zurychu GMudnlo

ipneflat J KBpM

Warszawa 8 100 zł. •mm mm 47.10 43.50 mm 58.-

Kl towicfc 8 — 100 zł. mm •M. 47.125 — mm —
Gdańsk 6*/a 113 100Gd.gld mm 81.48 — — —
Berlin 6 123,45 1 R.M. mm — 20.41% 23.79 — 123.50
Belgja 61/2 100 100 fr. b. mm — 58.51 34.913/ł 13.90'A 355— 72.20
Bukareszt ó 100 100 1. mm 2.576 797.— — 15 50 3.165
Budapeszt 7 105.01 100.000 1: w. — — 73.37 27.85 — — 90.50
Holandja 3V, 20&31 100 gd. h. 359.40 357.60 168.62 12.1115/16 40 06% 1.024— 208.035
Kopenhag 5* 135.68 100 łi. d. 239.90 23870 112.58 18.15% 26.75 682 50 138.90
Londyn 4Vi 25.22 1 Ł 43.55 43.33 20.432 4,859/i 6 124.04 25.215
Nowy-Jork 3’> 5.1S 1 s 8.93 8.91 4.855:# — 25.54 V« 5.195/16
Paryż 6 100 100 fr. fr. 35.09 34.91 16.475 124.02 3.91 >/2 — 20.325
Praga 6 105.01 ino t. ewst. 26.57 26.45 12.467 163.81 —, —- 15.39

7 100 100 1. 48.83 48.59 22.885 89.27 4.54% 138.80 28.25
szw jeaija 3>/> 100 lOOfr.szw. 172.68 171,82 81.055 25 21»/# 19,253/4 491.75 —

Stockholm 4 138.88 tÛOk.szW. — — i 112 71 26.79'/j 684.50 139.10
Wiedeń VU 105.01 100 azyl. 126.21 12559 59.25 34.50 — — 73.075

#} steps procentowa Ftderal Reserve Banit, •*) Ustalone «rzez Bank Śląski — Banque de Silesld.

f
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292 stronic draka, oraz ilosfracii 122
Wesoły opis zabawnych przygód rosyjskiego małżeństwa

w podróży do

♦ Niemiec i Francji «
powieść A. LEJ KINA, p. t

„Nasi zagranica“
Cena w 3-ch barwnej, kartonowej okładce

■■ zl 3,5® ----
Do nabycia we wszystkich księgarniach Polski, oraz w 

oddziałach i agenturach „POLONII“.

Skład główny: o fonia4*. J£atotviee, Sobieskiego 11.

A±AAAAŁAAAŁAAAA#AAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAa

KSląŻKa Którą Każdy powinien PfZSCZJffAĆ
AMAA.AAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAA

FAŁSZYWY KROK.
(Z tokj karykatu" Grussa).

— Fałszywy1 krok pbpmîa: każdy ku­
piec. nie ogłaszając się w „Pokraji“.

Ksiąźłf
do podróży

poleca

Księgarnia
POLONJI

Sp. Wyd. 

w Rybniku..

( Wolne A 
posady J

ZAKŁAD ma­
larski Michat- 
kowiće poszu­
kuje samodziel­
nych, dobrych 
malarzy. Zgło­
szenia: Miehal- 
kowice, W. Le- 

maszewskl.
3070 a.

DO pomocy w 
i biurze za fixům 
[pracy akwizy­
cyjnej za zwin­
tern kosztów 
Jazd-' 1 prowizją 
dzielny urzęd- 
jnik (czka), wla- 
'ający w piśmie 

i słownie po­
prawnie Języ­
kiem polskim po 
szukiwani. Zgl 
z odpisami świa 
dectw i polece­
niami kierować 
..Polonia“ Biel­
sko I, skrzynka 
ooczt. 132.

3031 a

POSZUKU­
JEMY „jpowled 

!nich kierowni­
ków (odsprze- 
da^xów) do 
kiosków ks-ięg. 
■pocztowych, 

które wkrótce 
zostaną urucho­
mione w Ryb- 

'nik-u, Myślowi. 
,cad„ Tarnow- 
' skich Górach 
Siemianowicach 
Świętochłowi­

cach i W. Haj­
dukach. Zglosz.

adresować: 
Two „Lot“ Ka­
towice, Stawo­
wa 3.

3099 a.

JEDNA z więk­
szych fabżyk 
beczek cemen­
towych, osia­
dająca również 
suszarnię po­
szukuje wszech 
stronnie wykwa 

Iiifikowanego 
majstra do pro­
wadzenia od­
nośnych robót, 
jak również i 
do ostrzenia pił 
cylindrowych. 

Zgłoszenia wraz 
z odpisami świa 
dectw. referen­
cjami i życiory­
sem kierować 
do Polonji pod 
„Beczki cemen­
towe“.

.. 3102 a.

POSADA ko­
respondenta 

handlowego, o- 
beznanego o i’e 
możności z 
branżą włókien 
niczą (języki 
niekonieczne), 

zdolnego orga­
nizatora, kawa­
lera, do objęcia 
natychmiast. — 
Zgłoszenia 
podaniem odpi­
sów świadectw 
i referencji, cur­
riculum vítae 

raz warunków 
Zarząd Dóbr 
Zakładów Prze 

myślowych 
1 eszczków. p. 
Waręi. Mało­
polską,

" 3093 a.

Zapobiegły , i oszczędne gospodynie 
żądają wyłącznif

LakierówLutza
odznaczonych 4 nagrodami państwowemi 
i 22 medalami, a to: lakierów emal­
iowych lśniąco białych, lakie­
rów podłogowych o pięknym 
poł< skw i niebywałe! trwałości.

DO większego 
przedsiębior­

stwa w Katowi­
cach poszukuje 
się dzielnego 
buchaltera (ke) 
na pierwszo­
rzędną siłę, któ 
ra wykazać się 
może dłuższą 

praktyką i 
pi-erwszorzędn. 

świadectwami i 
referencjami. — 
Łask. oferty pro 
simy składać pi 
semnie wraz z 
odpisami świa­
dectw i poda­
niem referencji 
do Polonji pod 
T. K. 20k“. 
______ 3104 a.

SAMOCHODY CIĘŻAROWE
ŚWIATOWI HARKI

um INTERNATIONA! IM
ay. I t'h tan

oraz podwozia
AUTOBUSOWE

ha bardzo dogodnych warunkach spłaty 
sprzedaje

AUTO-TRAKTOR
WARSZAWA OSSOLIŃSKICH 4.

DÓ mego zakla­
du fotograficz­

nego poszukuję 
od zaraz lub 
później dzielną 

po nocp’czke. 
znającą dobrze 

retuszowanie 
oraz wykony­
waniu zdjęć. — 
Reflektuję tylko 
na dobrą 1 su­
mienną siłę. — 
Świadectwa, fo­
tograf ję ewent. 
własne prace 
uprasza się do: 
Zakład fotograf. 
Leon Czarnecki, 
Mysłowice, ul. 
Staro Kościelna 

3086 a.

(SPoszakufa A

J
PANIENKA z 

ukończonym 
kursem handlo­

wym poszukuje 
jakiejkolwiek 
posad:/. Zglosz. 
Jan Biernacki, 

Szczakowa. 7 \

ABSOLWENT
Szkoły Handlo­
we] z dobrem 

świadectwem 
poszukuje odpo­
wiedniej posady 
Zgłoszenia „Po- 
lonja“ pod 
„Ruchliwy“.

3095 a.

NOWA kamie­
nica jednopię­
trowa ze skie 
pem i wolnem 
mieszkaniem w 
Skoczowie z 
wolnej ręki do 
sprzeuania. Biiż 
szych wiadomo 
ści udzieli: Józ. 
Kobiela, księgar 
nia. Rynek 31, 
Skoczów, tel. 46 

3030 a

PRZEDSIĘ­
BIORSTWO w 
I oznaniu, prze 
«zło 40 lat w 
jednych rękach, 
sprzedam z po­
wodu ciężkiej 
choroby. Ubika­
cje, 420 kw. mt. 
Znajomości fa­
chowe niepo­
trzebne. Cena 
33 tys. zł., 
wpłaty ca. 25— 
27 tys. zł. Zgł. 
do „Par“ Po 
znań, Al. Mar­
cinkowskiego 11 
pod 55,163.

3098 a.
PIANINO do­
brze utrzymane 
krzyżowe «z me 
talową płytą, 
czarne, marki 
„Schultz:“ Ber­
lin zaraz do

sprzedam a. Kr. 
Huta, Katowic­
ka 28 u p. Men­
dla. II piętro.

3057 a.

(Słauka ■
i wychowanie W

KURS steno­
grafii, pisania 
na maszynie 
udziela się co­
dziennie w Ka­
towicach; Dcm 
Związkowy, p!. 
Mar.acki 4.

3091 a.

KTO udzieli lek 
cjj matematyki? 
Oferty Polom: 
Rybnik pod 
„Matematyka“ 

3100 a.

( pSnfÂnp ) ( Słotne )

PRZYSTĄPIĘ 
do spółki z 
większą gotów­
ką, zależnie od 
umowy, najchęt 
niej do branży 
kolonialnej. Zgł. 
do Polonji pod 
„Spólnik“.

3092 a.

(
Jtokáte "X 
handlów* W

DUŻY sklep 
(skład) wraz a 
mieszkaniem w 
M. Dąbrówce, 
ul. By.omska 2. 
poważnej firmie 
wynajmie za­
raz gospodarz. 
____  3066 a.

OBELGĘ rzuco 
ną na p. Pelara 
z Gaci niitej. 
szem odwołuję« 
i przepraszam« 
Julja Piętrzy. 
kowa.
UWAGA! Pro* 
simy przy ofeÄ 
tach szyfro* 
wych nie załą­
czać oryginał, 
nych świadectw; 
lub nwlerzytel. 
nionych odpi­
sów. Za zagi­
nione swia at- 
etwa załączona 
przy ofertach 
szyfrowych nią 
odpowiadamy. 
„Polonia“ Sp. 
Wyd. z o. o.

iafelady praKanMe
SHład ntafèrj łów jslśi tifennyc

1 Księgarnia
lHiinniiiiiiiiiiiniiiiiniunnaniiiiimiininimiiiiin)iiiiininijjiiui;iiiiiiiiii»iiit»

Sgl». Wyd.uwnlcc:
„POIONFA“
w ES«aR».Tnf8su

iîïïTÏÏL'iiiiiiiinbiiiinililîfïïnniinliiiiliinnillifiTririiniMiiiiiiiiiliiiiiiiimmiiiÏÏïiTîT
poleca

P. T. odbiorcom swe usługi,

w ceny nieski. Staranna obsługa
ftliUuiinimuinnuiiiiniiiłii)iiiinnjiiniiiijtiiiiiiininiiniiuiiiiiiimni
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KONFEKCJA
KRÓL. HUTA

«-» ARTYKUŁY MĘSKIE
WOLNOŚCI 30.

Niniejszem mam zaszczyt podać do łaskawej wiadomości Szanownej klijenteli, że z dniem 30 lipca 
br- otwieram w Królewskiej Hucie, przy ul. Wolności nr. 30 sklad konfekcji męskiej i chłopięcej pod firmą

SIERADZON i S-KA
który stale będzie zaopatrzony w wszelkiego rodzaju artykuły męskie i dziecięce w nader wielkim wyborze 
i różnych gatunkach.

Dzięki mojej długoletniej praktyce w tej branży i dokładnemu zapoznaniu się z wymaganiami P. T- 
Klijenteli. będę w stanie w zupełności i pod każdym względem Ją zadowolić.

Za ceny bezkonkurencyjne, jakość towaru i rzetelną obsługę gwarantuję.
Prosząc uprzejmie Szanowną klijentelę o zwiedzenie mego nowozałożonego przedsiębior stwa. polecam 

się łaskawym względom i kreślę się z Wysokiem poważaniem
Me/on

3 g —i

O&I

, 3 F rr
^ » O
£- r*. ^

•n> a
2TÄ--

2.3 Ç

n T

Pro kureni jednej z poważniej* 
szych firm przemysłowych w Po- 
znaniu, żonaty, z akademick wy­
kształceniem, w niewypowledzian. 
dotąd stanowisku, znający dokła­
dnie księgowość tak przemysłową 
jak handlową oraz sprawy podat­
kowe, władający w słowie i piś­
mie biegle językiem poskim i 
niemiecam ze znajomością języka 
francuskiego, piszący biegle na 
maszynie wszelk. systemów, po­
szukuje od dnia 1. października 
br. lub później odpowiedniej po­
sady w odpowiedniem przedsię­
biorstwie w Poznaniu lub na pro­
wincji. Zgłosz. do ..Par“ Poznań 
Al Marcinkowskiego 11 pod 30108

Ponieważ znacie wartość Kremu Simon’a 
nie ulega wątpliwości, iż dla tychże względów 
hygien, używać będziecie 111/(11 ] lii mj'a 
także stale czyste, neutr. UlluiU ulinlill u.

Utrzymuje ono doskonale nygienę naskórka, 
nie drażni skóry, lecz es. Li ją znakomicie, 
udelikatniając i perfumując 1135

W sprzedaży wszędzie.

cFinira! Fuira?

Prze* «rö.
DjTekcja Kolei Państwowych w Pozmniu 

zwraca uwagę na mający się odbyć w dniu 
16 sierpia 1927 r. przetarg publiczny na sprzedaż 
starych materjałów. Szczegóły przetargu ogło­
szono w „Monitorze Polsmm“ Nr. 1 69 z d. 27/' ’ f I 
rb. i w „Epoce“ Nr. 203 d. 26/VIi rb. 128'
Prezes Dyrekcji Kolei Pańsiwmoycli.

deklamacje, przemówienia, 
pieśni po xanich cenach

poleca

ïfs^samia «Polonii*
S ». Wyd- w Rybniku.

Ważne dla każdego
szczególnie

dla ciężko chorych
Wskutek oburzeń w kiszkach, 

nerkach, skórze i płucach wytwa­
rza się zła krew, jakoteż rormalte 
kwasy, które w organizmie twar­
dnieją, wstrzymując cyrkulac, t 
krwi, oraz wywołują rozmaite 
bóle. Przy silnym przeziębieniu 
występuje gorączka. Materjz ży­
wiące krew zostają tern więcij 
zniszczone, przez co powstają 
ciężkie, a w bardzo wielu wypad 
'..ach niebezpieczne choroby. 
Wszystkie powyższe przypadłości 

leczy 70-letni naturalista

Jan Jabłonka
Katowice

ul* Andrzeja 13 III-

c
Najtaniej t najsolidniej

się kupuje futra damskie, karakułowe, fokowe i inne. Futra 
męskie różnego rodzaju. Skórki do przybrania palt w wielkim

I. Goldsftin i N. Tenenbersj
iocaorîee, 3-g0 Maja i 9, vis à vis dworca kolej. Tel. 3-44 

Sędrllt, ulica Kołłątaja 14, I piętro. Telefon 1-40.

jSuanoścł 3 Icrrosjeor: :« im
ŚSacsnośćł

Robota wykonana we własnych warsstatach. 
r DLA URZĘDNIKÓW DOGODNE WARUNKI. 1

miód pszczelny
pod gwarancją czysty jak również wszelkie przyboiy pszczelarskie stale na składzie

poleca 2827
Drogeria fiw. Barbarii

właśc. W. Dutkiewicz, Katowice, ulica Warszawska 10. Telefon 16-66.

OGŁASZAJ 
się tylko w 
POLON JI!

budowlaną
mają stale do oddania 

w ilościach wagonowych

Modrzejewskie 
Zakłady Górniczo- 
Hutnicze Sp. Akc. 

w Sosnowcu.

Najlepsze
Pasy maszynowe

v*\. wszelkich wymiarach, oraz 
artykuły w zritres ten wchodzące 

poieca firma

.TRANSMISJA*
Fabryka Pasów Maszynowych 
Kraków XXII, ul. Rękawka 13 

tei 42-83.
Dział techniczny pod fachowem 

kierownictwem

p. Karola Wurma
/aprzys. rzeczozna wcy sądów -go 

długoletniego wspoi aco’..mka 
b h.my Ignacy Wurm.

r »eine owłosienie
na rękach i nogach jak również 
węsy u paA można usunąć na­
tychmiast i beż bólu dzięki użyciu
Antarlnu i olejku Antarlno« 
wago gwarant, nieszkodi. Koszt 
kuracji zł, 9- Dr. Casprr" i Ska 

Gdańi k. Oddział 12.

Konficurs.
Magistrat miasta Katowic ogłasza niniejszem 

dodatkowo konkurs 2813

na posaâç jtauczyclela
1 języka niemieckiego i francuskiego oraz
2 przyrodoznawstwa

do miejskiego gimnazium matematyczno-przyro­
dniczego

Kandydaci, mający przep'Sane ustawowo kwa- 
lifikac e, winni podania wnieść najdalej do dnii

KÓ-do slerątnla 1927 r.
Katowice, dnia 27 lipca 1927 r

. TITońi' i -at.

liczna bo­
dowi % drob u

założyć może sobie każdy za pomocą aparatu 
sztucznego v ylęgania drobiu. Dobra eg­

zystencja. Bvt zapewniony. Aparaty 
można zamówić i nabyć oraz 

otzymac bezpłatny kurs wy­
lęgania d oDiu w Kato- 282

wicach, Legja lnvyalidów 
Wojsk Polskich „Dom Żołnierza“

_____ .. ----- za targowiskiem. ■ _____

W centrum (Poznania
są do sprzedania 12 7

2 duże dowdiiy narożu
z rocznym dochodem 90 i 70 tysięcy złotyd 
Są wolne duże ubikacje, nadaiące się na przed 
sięb orsiwa każdej branży, na biura ewtl bani. 

Pośrednicy wykluczeni.
Zgłoszenia kierować do biura ogłoszeń „PAR‘ 

w Poznaniu Aleje Marcinkowskiego 11 poc; 
nr. 30118.

Zakład naukowo - wychowawczy 
XX. Misjonarzy św. Rodziny przyjmu­
je pobożnych, zdolnych chłopców, któ­
rzy ukończyli 7 oddziałów szkoły pow 
szechnej, i mających zamiar pozostać 
Księżmi-Misjonarzami, do klasy 3, 4, i 
5, gimnazjaln. typu humanistyczno- 
klasycznego.

Zgłaszający się muszą nadesłać:
1) Metrykę, 2) świadectwo moral­

ności od ks. proboszcza i prefekta, 3) 
świadectwo powtórnego szczepienia 
ospy, 4) świadectwo szkolne, 5) krótki 
własnoręczny życiorys, 6) podanie o 
przyjęcie do Zakładu.

Do Zakładu mogą być przyjęci kan­
dydaci z wszystk-ch dzielnic Polski. 
Wiek 14—20. Opłata za utrzymanie i 
naukę oprócz drobnych wydatków 
osobistych wynosi 50 zł. miesięcznie.

7493 sz.

Upadkiem grożący, dwupi-trowy dom ro- 
Otmczy, z zabudowaniem stajennem w Ła* 
lewmkach, jest na rozbiórkę do sprzedania.

Informacji udziela i oferty przyjmuje 
i pneciągu 14 dni.

Biuro budowlane
Pattow.taar A (f!»a-CtiMiłicCi«*l 

id- Bergbau uns. 'liianhUttenbatr ab 
fałowi«*" ej Sp-iłk Afecyne) 
dla Górnlctwi i I Hutnictwa

ulica Zamkowa.V.
(Pytko „fPolonia 

ma być Stropem i ismem

678^6^28118026


